
Rok 1873. Kraków, wtorek 6 maja Nr. 104.
D zie n n ik  K R A J w ychodzi codaień  rano  z 

w y ją tk iem  dni pośw iatecznyeh.^
N um er po jedyóczy w  K rakow ie  i L w ow ie 

kosztu je  5 centów .
P rz e d p ła ta  w ynosi:

roczn ie  k w art. m ies. 
w  K rakow ie  . . . .  12 z lr .  — 3 złr. — 1 złr. 
w A ustiji z p rzesy łką  16 „ 4 „ 1 „ 40.
w  N iem czech . . . .  12 ta l.— 3 ta l. — 1 ta l.
we F r a n c j i ................ 80 fr. — 20 fr. — 7 fr.
w S e r b j i ,  W łoszech,

R um unii i S zw ajc. 48 fr. — 12 fr. — 4 fr.
w  T u r c j i ................... 64 „ 16 „ 6 „
w  ^ e l g j i ....................56 „ 14 „ 5 „

P rzed p ła tę  p rzy jm u je  A dm in istracja  dz. K raj, 
u rzęd a  pocztow e austrjack ie  i zag ran iczne , 
o raz n iźć j w ym ienione ajencje .

R edakcja , A dm inistracja i E kspedyc ja  m iej­
scow a w  K rakow ie  ul. M ikołajska 1. 435. 

L istów  n ie frankow anych  n ie  p rzy jm uje się. 
R ek lam acje n ieop ieczętow ane w olne od o- 

p ła ty  i uw zg lędn ia  się j e  ty lko  w  te rm in ie  
8 dni. — R ękopisów  n ie  zw raca  się.

C ena og ło szeń  ( in se ra tó w ).
w pierw szóm  um ieszczeniu  w iersz . . 8 cnt. 
w  kazdóm  następnśm  um eszez. w iersz 5  „ 
S tem pel od każdorazow ego  um ieszcz. 30 „ 

O głoszenia p rzy jm u je  adm in istracja  i  a je n c je :

A jencje p rzy jm u jące  p rz e d p ła tę . W K rakow ie: M. D w orski. Skład papieru Z. J. W yw iajkow skiego, handel W ierzuchow skiego. —  We Lwowie: K sięgarnia G ubrynowicza i Szmidta.
A jencje p rzy jm ujące  o g ło sz en ia . W K rakow ie: Marjan Dworski. —  We Lw ow ie: A jencja dzienników  A. J. P iątkow skiego. —  w T arn o w ie : K sięgarnia Gazdy. —  W W iedniu: B. W ołow ski

Adm inistrateur de la  G azette des ’Etrangers, W ien K olovratring 9. — H asenstein  & V ogler, Neuer Markt Nr. 11. —  Oppelik, W olzeile Nr. 22. —  R udolf M osse, Seilerstatte Nr. 2. — F ilip  L o b , biuro
anonsów, W olzeile Nr. 2.—  W P ra d z e :  Ferdinandsstrasse Nr. 38. —  W B erlin ie, M onachjum , Z iirichu i S t. G allen: R udolf M osse M unchen, W inderm achergasse, 3. —  W H am burgu, F ra n k fu rc ie  nad Me­
nem , B erlin ie  i L ipsku, B azylei, Z iirichu, S t  G allen, Genewie i S z tu tg a rd z ie  : H assenstein  & V ogler. — W P a ry ż u : K sięgarnia W ładysław a M ickiew icza „Librairie de L uxem bourg rue de Tournon 16 .“
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Kraków 5 maja.

W  ciągu mniój, niżeli jednego kw adran­
sa uchw aliła przedlitaw ska delegacja 3go 
b .  m. budżet m inisterstw a spraw  zagra­
nicznych. W szystkie pozycje wraz z fun­
duszem  dyspozycyjnym  zawotowano je ­
dnogłośnie, i p o ra ź  pierwszy od istnienia 
delegaeji, bez dyskusji. Św ietniejszego wo­
tum  zaufania nad  to nieme, bez wszelkiej 
k ry ty k i przyzw olenie nie m ógłby żądać 
żaden m inister spraw  zagranicznych. To 
tóż hr. A ndrassy powinien się starać go­
dnie odpowiedzieć położonem u w nim  z a ­
ufaniu, zw łaszcza w obecnych okoliczno­
śc iach ; kiedy cała m onarchja żąda od 
niego, aby swą norm ę polityczną zręcznie 
przeprow adził m iędzy prusko - rossy jską 
Scyllą i C harybdą. W ierzym y, że w Au- 
strji n ik t nie podziela myśli nowego św. 
przym ierza, ta k  śm iało wypowiedzianój 
przez Prov. Coresp., organ rządu  prusk ie­
go, i źe wszystkie stronnictw a zarówno 
p ragną polityki zewnętrznój niezależnój, 
odpow iadającćj godności wielkiego m ocar­
stwa, z w yjątkiem  owej k lik i niem ieckićj, 
k tó ra  ja k  najrychlój chciałaby się p o łą ­
czyć z wielką ojczyzną germ ańską, i świę- 
tojurców , którzy nie m ogą się doczekać 
d n ia , k iedy będą mogli skosztow ać sło­
dyczy absolutnego .panow ania  rządu  ros- 
syjskiego. Ale inaczćj o losach A usirji 
decydują P rusy  i Rossja, z k tó rych  p ierw ­
sze chciałyby ją m ieć w spólniczką swoich 
reakcyjnych  zam iarów na zachodzie, a 
druga uważa ją  za przeciw niczkę ta k  wi­
doków  swoich nad D unajem  i Bosforem, 
jako tćź  zam iaru całkow itego w ynarodo 
w ienia żyw iołu polskiego. —  W iedeńska 
Presse odmawia artykułow i Prov. Corresp. 
tak tu  — całkiem  słusznie; lecz nie mniój 
je s t praw dą, źe artyku ł ten szczerze wy­
powiedział, choć może nie w porę, praw ­
dziwe zam iary obu rządów  cesarskich. 
M ożna to także poznać po gorących z a ­
pew nieniach prasy pruskićj i rossyjskiój, 
k tó re  spłoszone nietaktow nością Prov. Cor­
resp., głoszą dziś ja k b y  na kom endę, źe 
oba państw a nie m yślą o żadnych p o d b o ­
jach, ani o wyw ieraniu nacisku na sąsia­
dów, zajęte jedynie wewnętrznem i rofor- 
mami. Z daje  się jednak , że k to  chce zbyt 
wiele dowieść, niczego nie dowodzi.

W e F rancji trw a jeszcze polem ika z 
pow odu wyborów p a ry sk ich , a w czoraj 
ju ż  się zaczął nowy tydzień w yborczy. 
W  przyszłą niedzielę bowiem odbędą się 
w 4  departam entach w ybory uzupełn ia­
jące do izby w ersalskićj. Stronnictw o re ­
publikańskie postawiło w Charente — In- 
fórieure kandydatu rę  dr. R igaud, w Loir- 
et-C her Lesguillona, w H aute-V ienne Mi- 
n a rta , w dep. R odanu R anc’a i lekarza 
G uyota. Je s t wielkie praw dopodobieństw o, 
źe pod wpływem wyborów z d. 27 z. m. 
wszyscy kandydaci republikańscy odniosą 
zwycięztwo, m onarchiści wszakże robią 
ze swój strony nader gorliwe usiłowania. 
Szczególnie w C harente— Iufćrieure czyn­
nie się k rzą ta ją  ajenci bonapartystow scy, 
zalecając swego kandydata Buffinntona. 
N a rezu ltat niedzielnych wyborów nie po­
zostanie bez wpływ u zachowanie się mo- 
narchicznćj w iększości kom isji nieustają- 
c ó j, k tóra  właśnie teraz odbyw a swoją 
tygodniow ą sesję. Jeżeli tem u gronu bę­
dzie się podobało kraj rozdrażnić, łatw o 
może się przytrafić, że w niektórych m iej­
scach zam iast um iarkow anych Barodetów 
przejaą  czerwoni robotnicy . W  dep. H aute 
V ienne jeden tak i już zapow iedział swoją 
kandydatu rę .

Rada ministrów ciągle się zajm uje wnio­
skam i konstytucyjnem i. T e natychm iast 
po pow rocie zgrom adzenia narodowego 
zostaną mu przedstaw ione wraz z pismem 
któ re  wyjdzie z pod pióra samego T hier 
sa i zastąpi orędzie, a więc będzie w 
nióm mowa o ogólnćm położeniu polity

cznóm. W raz po otwarciu sesji Bórenger, 
deputow any dep. D róm e postaw i wniosek, 
aby nim się jeszcze przystąpi do wysa­
dzenia kom isji dla wniosków rządowych, 
rzeczpospolita została stanowczo ogłoszo­
ną; w niosek ten m a być podpisany przez 
znaczną część lewego środka. O w ypra­
wie Chiwańskićj pisze w ychodzący w Ty- 
flisie Kawkaz, że dzięki pośrednictw u ko­
m endanta kaukazkiego okręgu w ojsko­
wego udało się zaopatrzyć we w szystkie 
potrzeby te  oddziały w ojsk, k tóre  od 
wschodniego brzegu m orza Kaspijskiego 
m ają brać udział w operacjach przeciw  
Chiwie, lub takow e wspierać. N astępnie 
donosi Kawkaz, źe ostatnie kolum ny, na­
leżące do korpusu pułkow nika M arkuso- 
wa, a postępujące od m orza K aspijskie­
go, już  opuściły fort Czykiszlac i 8 kw ie­
tnia w ym aszerow ały na stepy, ku  Chiwie 
wiodące.

K ról w łoski naradza się z M inghettim 
i Ricasolim  nad utworzeniem  nowego g a ­
binetu, ale oni są zdania, źe dziś nie mo­
żna żadnego nowego złożyć m inisterstwa 
należy zaś starać się utrzym ać dotych­
czasowe. Zapewne koniec będzie tak i, 
że parlam ent, przez nowych członków 
wznowiony, da wotum zaufania gabine­
towi Lanza-Sella, i w Rzymie pow tórzy 
się wypadek, ja k i m iał miejsce w L o n ­
dynie z dym isją G ladstona.

Pod naciskiem  opinji publicznćj zanie­
sioną została skarga przeciw  kom itetow i 
karlistow skiem u w L ondynie. O tóż dziś 
kom itet potrafił się w ym knąć przez jedną  
z owych furtek, k tórych j^ st tak  wiele 
w praw ach angielskich. Sędzia policyjny 
odw ołał skargę, zrobiwszy niespodziew a­
ne odkrycie, źe skarga tego rodzaju  musi 
pochodzić nie od osób p ryw atnych , ale 
od rządu. Źe jed n ak  w A oglji nie ma p ro ­
kuratorii państwowój, i naw et w najw a­
żniejszych w ypadkach krym inalnych p ry ­
w atny oskarżyciel zastępuje p rokura to ra  
państwowego, więc argum ent sędziego po­
licyjnego może tylko pochodzić z natchnie­
nia sfer wyższych.

Korespondencje „Krajti“.
LWÓW 4 maja.

W czoraj poseł Sm olka wobec nadzw y 
czaj licznego zgrom adzenia wyborców zda­
wał sprawę z dotychczasowój kam panji 
delegacyjnój. Mowę tę zapew ne zamieści 
cie w całości, ja  więc nie będę jój stresz 
czał, ale ograniczę się na podniesieniu 
najw ażniejszych jój punktów .

W szystkie klęski w ostatnich latach po­
niesione przez narodowości nieniemieckie 
A ustrji mówca przypisał tylko brakow i 
solidarności i karności w obozie anticen- 
iralistycznym .

P rzyznaw ał mówca, źe gdyby Czesi 
byli przyszli w r. 1867 do rady  państwa, 
proces konstytucyjny przyjąłby był zu­
pełnie inne kształty . Tożsam o byłoby się 
stało, gdyby Polacy byli nie uchwalali 
2 m arca 18Ó7 obesłania rady państw a i 
nie przyczynili się tóm do utw orzenia 
konstytucji grudniowój.

P olityka rezolucyjna wychodziła z za­
sady błęduój i nie m ogła prowadzić jak 
tylko na coraz większe manowce. Takim  
błędem  zasadniczym  było pojęcie, jak o ­
by G alicja mogła uzyskać w iększą odrę­
bność aniżeli inne narodowości bez zm ia­
ny ustroju całego państw a, jakoby  mo 
g ła uzyskać stanowisko uprzyw ilejow ane 
w Austrji.

N iem cy skorzystali z tego i wodzili 
nas po tój drodze błędoój ja k  najdłużój, 
dopóki swego nie przeprow adzili. R ezo­
lucja utrzym ując naród w ciągłóm łu ­
dzeniu się, dem oralizow ała go jak  każde 
przedsięwzięcie niepodobne do urzeczy­
wistnienia. Z jednój strony paraliżow ała

rezolucja wszystkie drobne p race i usi­
łow ania, w szelką inicjatyw ę w kraju, w 
sejmie i w urzędach autonom icznych, gdyż 
wszyscy oglądali się na rezolucję.

Ile  razy  m ożna hyło coś uzyskać lub 
dokonać, najczęściój tego zaniechano, po­
nieważ to przesądzało rezo lucję ; rezolu­
cja tę kw estję rozw iązyw ała .w inny spo­
sób, żądała więcój lub m n ió j! Z drugiój 
strony podnoszono politykę utylitarną, 
do godności dogm atu, łudzono się, iż 
m ożna pozyskać przychylność rządu przez 
słabość i odstępyw anie zawsze od kwe- 
styj zasadniczych.

K iedy się rozpoczynały  rokow ania re- 
zolucyjne, obawiano się zw ykle wszyst­
kiego, żeby się nie narazić rządow i. Ł u ­
dzono się jak ąś  szczególną przychylnością 
korony dla G alicji, jakby  korona m egła 
być więcój przychylną jednem u krajow i 
ja k  d rug iem u! (oklaski.) Raz ty lko dele­
gacja polska by ła  panem sytuacji, bo w 
jój ręku  było życie m inisterstw a, lecz nie 
chciała korzystać z położenia. D ziś już 
straciliśm y wszelkie widoki. N a tój dro­
dze nie zyskaliśm y nic, a straciliśm y sprzy­
m ierzeńców postępując w brew  chłopskie 
m u przysłow iu, iż osoba nic nie znaczy, 
a grom ada to w ielki człowiek.

N astępnie mówca bron ił delegacji p rze­
ciwko gołosłow nym  drobnym  zarzutom  
oszczerców, jak o b y  na  tój drodze było 
coś więcój do zrobienia. Szła ona drogą 
w skazaną jój przez sejm, drogą błędną, 
więc do niczego nie d o sz ła ; ale trudno 
dać w yobrażenie o energji i gorliwości, 
jaką  zawsze rozw ijała.

N a samym końcu posiedzenia nastąpiło  
zabaw ne interm ezzo. K iedy mówca p rzy ­
szedł do obecnój chwili do m inistra Zie- 
m iałkow skiego, k tórem u na w stępie przy­
znał znakom ite przym ioty, kom isarz rz ą ­
dowy przeryw a mowę i żąda od przew o­
dniczącego odebrania m ówcy g łosu , po­
nieważ przedm iot zebran ia  został już wy­
czerpany. D arem nie poseł Sm olka ośw iad­
cza , iż nie myśli nic mówić złego o no­
wym m in istrze ; p. kom isarz zapro testo­
wał. W  końcu dr. Sm olka rzek ł: „w ładzy 
należy słuchać, dodam  więc tylko, iż ta ­
kie jest postępow anie dzisiejszego libera l­
nego rządu .“ O klaski w ybuchły z n iesły ­
chanym  uniesieniem  i na tóm się posie­
dzenie zakończyło.

Paryż 2 maja.
( N .N .)  J a k  to już wam doniosłem , p. 

B arodet, były m er m iasta L yonu  został 
w ybranym  w Paryżu  na posła  do zgro­
m adzenia narodow ego. — W  głosow aniu 
1871 r. wielki poeta franeuzki W ik to r 
Hugo otrzym ał zaledwie 93,000 głosów, 
teraz p. B arodet człow iek wielki nicością 
sw :ją  posłanym  został do zgrom adzenia 
przez 180,000 głosów.

Radość „barodetystów “ je s t  wielką, lecz 
wszyscy dobrzy patrjoci czują ile złego 
spow odow ał w ybór Barodeta. R epublika 
nie A rago, Carnot, G róvy i wielu innych 
dośw iadczonych i praw ego charakteru  
mężów stanu, było po stronie kandyda­
tury  p. de Róm usat; w ybór więc B aro­
deta łatw o stać się może przyczyną n ie­
zgody w stronnictw ie republikańskióm  i 
mimowolnie poprzeć usiłow ania m onar­
chistów.

Na prowincji podobnież ja k  i w P a ry ­
żu w departam entach, w k tó rych  odbyły 
się dodatkow e w ybory, w ybrani zostali 
do zgrom adzenia kandydaci radykalni, o- 
prócz departam entu M orbihau, gdzie p rze­
szedł legitym ista.

RadyKalizm wszędzie podnosi głowę a 
wyznanie wiary kandydatów  radykalnych  
dało poznać F rancji, czego oni żądają. 
R epublika taka, jak ą  chciał stw orzyć p. 
Thiers z partią zachow aw czą i um iarko- 
w ano-republikańską — repub lika postę­
powa, je s t dziś zagrożoną.

G łosowanie 27go kw ietnia je s t zem stą 
zwyciężonych Paryźan za zniesienie me- 
rostw a w Lyonie. Je s t to widocznóm i 
może pociągnąć jeszcze inny skutek, gdyż 
m iasta P aryż i L yo n  poczuw ające się do 
solidarności, wspólnie się w spierają. P a ­
ryż w ybrał na deputow anego p. B arodet, 
b. m era lyońskiego, za to L yon do w y­
borów, jakie m ają się odbyć w tóm mie­
ście 11 m aja, podaje kandydatu rę  pana 
Ranc.

Być więc może, źe ujrzym y p. R anc 
deputow anym  w zgrom adzeniu; zwiększy 
on liczbę posłów radykalnych  i w płynie 
może na w iększy rozdział stronnictw a 
republikańskiego.

W ybory dokonane w Paryżu  i na p ro ­
wincji staw iają rząd  p. T hiersa w zupeł­
nie now ych okolicznościach. U trzym ując 
równowagę stronnictw  w zgrom adzeniu i 
dzięki niem ocy i rozdrobnieniu  tych stron­
nictw, p. Thiers łatw o m anew row ał i  
miał za sobą w iększość parlam entarną. 
Nie by ła  ona w praw dzie sta łą  i liczną, 
sk ładała  się z części rozm aitych stron­
nictw , b y ła  zawisłą od okoliczności, w er­
bując się raz w obronie lewicy republi- 
kańskiój, innym  razem  z krańcow ój p ra ­
wicy albo ze środków . O becnie je d n a k  
po wejściu do zgrom adzenia pp. B arodet, 
L ockroy , D upony, Turigny, G agneur i 
P icard , przedstaw icieli nie republik i lecz 
r a d y k a liz m u  p. Thiers nie może li­
czyć na poparcie krańcowój lewicy, któ- 
rój głosy pizedtóm  bardzo często posia­
dał. P artja  radykalna  czując się dziś sil­
niejszą w zgrom adzeniu , będzie rościła 
w iększe pretensje i mniój będzie gotow ą 
do ustępstw .

Z a powrotem  zgrom adzenia zfery j par­
lam entarnych, p. Thiers siłą w ypadków  
znajdzie się wobec w iększości złoźonój 
z części praw icy, prawego i lewego środ­
ka, jako teź  tój części republikańskiój le ­
w icy, k tó ra  popierała  kandydatu rę  R^- 
m usata.

Niewiadomo jeszcze na co się Thiers 
wobec tego zdecyduje, czy oprze się na 
tój w iększości złoźonój z rozm aitych ży­
wiołów, a zatem  m eposiadającój dosta- 
tecznój siły i spójności, czy tóż zgrom a­
dzi około siebie, jak  „T em ps“ u trzym u­
je , żywioły zdrow e, silne, zachowawczo- 
dem okratyczne, czyniąc zadość ich słusz­
nym  żądaniom  — czy tóż w  końcu bę­
dzie trak tow ał z Barodetem  i partją  ra ­
dykalną, ja k  radzi dziennik burźoazji pa- 
ryzkiój „Journal des Debi>ts“ .

W każdym  razie dziś już mówią o 
zmianie m inisterstw a, gdyż Rómusat, mi­
nister spraw zagran icznych , przepadłszy 
przy w yborach paryzk ieb , nie chciał za­
trzym ać nadal tek i m inisterjalnój. Thiers 
nie przy jął w prawdzie jego dym isji, zdaje 
się jednak, że p. de Róm usat trw a w swóm 
postanowieniu, dziś bowiem obiega po­
głoska o tw orzeniu się nowego m inister­
stwa, do k tórego m ają wejść pp. K azi­
mierz P erier i były  prezydent zg rom a­
dzenia narodow ego Gróvy.

Lwów. W krótce  m a być ogłoszoną sub­
skrypcja  pożyczki krajowój pięciomiljo- 
nowój pod bardzo korzystnem i dla sub­
skrybentów  w arunkam i. K urs emisji ma 
być po 84 złr. za 100 reńskow y oblig. 
Pierw sza w płata m a wynosić 4 0 ^  t. j .  
po 40 złr., lecz subskrybujący  m ają p ła­
cić tylko 24 złr. na oblig 100 reńskow y, 
16 złr. policzone im będzie jak o  różnica 
kursu emisyjnego. D alsze w płaty nastąpić 
m ają w 6 dm um iesięcznych term inach, po 
10 złr. w każdym  term inie.

Wiedeń. A ustrjackie s f e r y  w o j s k o -
w e nie bardzo 
reform y wybojg 

1 okazują. Głó 
z którego xzgs;

zbudow ane owocami 
fij, jak ie  ju ż  dzisiaj się 

organ Wehrzeitung, 
awia otoczenie m i.
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nistra wojny, jenerała K uhna, niedawno 
przychylnie powitał przyjście do skutku 
reformy wyborczój, dła tego, że sprowa-

skrypcie wystosowanym do wszystkich 
krajowych rad szkolnych, tudzież do na­
miestników w Insbruku i Tijeście przy

dzić może ludy i stronnictwa Austrji na pomniał i uzupełnił całym szeregiem no- 
jeden grunt, zawodzić waśnie wewnętrzne, wych rozporządzeń normy obecnie obo- 
wzmocnić Austrję. Teraz pod d. 2 b. m. wiązujące w sprawie książek szkolnych.“
ogłasza artykuł rozczarowania z powodu ___—
manifestu wyborczego „austro-niemieckie- 
go,“ a mianowicie punktu 2, który żąda 
ścisłego sojuszu Austrji z Niemcami jako 
naj walniej szój rękojmi bezpieczeństwa

HNT i o : m o y .
[Głosy z powodu podróży cesarza nie- 

państw obu i zmniejszenia ciężarów woj- mieckiego do Petersburga — Provinzial 
skowych w czasie pokoju. j  Correspondenz — dyskusje w izbie panów

„Ta nadzieja, odpowiada Wehrzeitung, \ nad prawami kościelnemi — zadowolenie 
jes t świadomym obłędem. Każdy wie prze- prasy urzędowój z powodu przeprowa- 
c ie , że Prusy — a Prusy to dzisiaj całe j dzenia tychże w izbie panów — prawo 
Niemcy — dzięki sukcesom z r. 1866 i j monetarne|. — Dzienniki niemieckie nie 
1870, a jeszcze więcój dzięki chytrój po- zbyt się rozpisuję, nad wycieczkę cesarza 
lityce B ism arka, zajęły stanowisko, ja ­
wnie górujęce. A mimo to i same potę­
guję swe wojsko i coraz więcój w t j mie

Wilhelma do Petersburga. Półurzędowe i 
urzędowe dzienniki i w ogóle majęce bliż­
sze stosunki z kołami decydujęcemi za

rze wymagaję od reszty państw niemie- chowały aż do ostatnich czasów głębokie 
ckich. Groźne wzmaganie się pruskich i milczenie. Nareszcie Provinzial Correspon- 
sił wojennych zmusza też wszystkie p ań -1 denz występiła z artykułem , w którym 
stwa do wytężenia wszystkich sił swoich,I wprawdzie wiele jest oklepanych i bez 
i temu stanowi rzeczy miałby położyć ko- j wartości frazesów o wspólności interesów 
niec ścisły sojusz Austrji z Niemcami? I Bossji i Niemiec, o najserdeczniejszych 

„Prusy zbroję się niezmordowanie, bo stosunkach łęczęcych od dawna monar- 
albo przeczuwają, albo myślę sprowadzić chów i ich poddanych i t. d., lecz sę tak- 
nowę wojnę z Francję. Tak czy owak, ie  ustępy dosyć znaczęce, na które pra 
najściślejszy nawet sojusz z Austrję nie sa niemiecka zwróciła uwagę. Prov. Cor- 
skłoni ich do wymazania choćby jednego respondenz  powiada, że podczas ostatnie- 
żołnierza z etatu , którego potrzebnym u- go powstania polskiego, szczególnićj wspól- 
ważają. Nikt zresztę nie powie, iżby Pru- ność interesów obu mocarstw była pun 
sy bawiły się w politykę sentymeutalnę. ktem wyjścia dla nowój serdecznój przy- 
Nieugięcie trzymaję się one bardzo chy- jaźni i jój to właśnie przypisać należy, 
trój i wyrachowanój polityki interesów, że groźna koalicja mocarstw zachodnich 
Patrzę jedynie na korzyść, jakę im poli- przeciw Rossji nie doszła do skutku. Za­
tyka przyniesie — a historja w ogóle, mia- chowanie się Rossji w kwestji Szlezwigu 
nowicie zaś historja Austrji może o tóm i Holsztynu i podczas wojny z Francję, 
niemało powiedzieć. Sojusz z Prusam i? było tylko skutkiem wznowionój podów- 
A wszakże one zawsze się wywijaję z o- czas przyjaźni.
bowięzków sojuszu. Obacz Szlezwik Hol- Ten stosunek Niemiec i Rossji był po- 
sz ty n ! niekęd podstawę zbliżenia się obu mo-

„Panowie „austroniemieccy“ wiedzę o carstw do Austrji. Trzy wielkie mocar- 
tóm wszystkiem, a my wiemy, o co im stwa połęczyły się z sobę, aby Europie

się, że parlament zawiódł oczekiwania 
rzędu, albowiem wbrew ostrzeżeniom ko­
misarza rzędowego przyjęł w prawie mo­
netarism  poprawkę o biciu dwumarkó- 
wek, co może być przyczynę zakwestjo- 
uowania całego projektu do prawa.

chodzi. Im chodzi o to, aby Austrja sta­
ła  się wobec Prus tóm, co księstwo Ba- 
deńskie. Popatrzmy na ich uczynk i! Prze- 
dew8zystkiem zawsze i wszędzie, gdzie 
występuję jako stronnictwo, uderzaję z lu- 
bościę na armję austrjackę. Armja to nie 
teoremat, ale rzeczywistość, przeszkadza- 
jęca im w dopięciu ich celów, a zatem 
dążą do osłabienia jój przez uszczuplenie. 
Nie mogę dość nawymyślać na Bawarję, 
że ratuje swoję samoistność; a żędaję so­
juszu Austrji z Niemcami, wiedzęc, że w 
takim sojuszu słabsza potencja musi z cza­
sem popaść w zależność od silniejszój. 
A więc radziby zredukować armję naszę, 
mydlęc oczy kontry buentom nadzieję 
zmniejszenia podatków.

„Lojalność tych panów jest kłamstwem. 
Jeźli zaś tak drogie im dobro państwa, 
jak  udaję, niechaj czynem to okażę. Nie­
chaj się staraję, aby na posłów wybrano 
mężów, których serce dla Austrji, tylko 
dla Austrji bije, żadnych hipokrytów, co

zapewnić pokój i spokojny rozwój prze­
ciwko wszelkim niebezpieczeństwom i 
wstrzęśnieniom. Jak  zjazd trzech monar­
chów w Berlinie był najlepszę gwarancję 
pokoju europejskiego, tak również odwie­
dziny cesarza Wilhelma w Petersburgu i 
przyszłe spotkanie się trzech cesarzy w 
W iedniu, sę wynikiem tejże pokojowój 
polityki. Dobre stosunki trzech cesarzy 
nabieraję tóm większego znaczenia wobec 
coraz bardziój zmniejszających się wido­
ków na cichy i stopniowy rozwój mocarstw 
zachodnich.

W  tych ostatnich słowach łatwo do- 
strzedz pogróżek dla rzeczypospolitój hi- 
szpańskiój, a może nawet i francuzkiój, 
które zapewne niezbyt przypadają do gu­
stu autokratów północno-wschodniój E u­
ropy. Zapewnieniom pokojowym dzienni­
ków pruskich i rossyjskich nie można zby­
tecznie ufać, albowiem w ich mniemaniu 
pokój europejski jest identyczny z supre­
mację niemiecko-rossyjskę.

drapuję się w płaszczyk „austro-niemie- [ Izba panów przyjęła bez zmiany dru- 
cki,“ aby tóm swobodniój mogli swoje gę część projektów kościelno-politycznych
robić. Niechaj się postarają, aby zamie­
rzone zjednoczenie ludów wewnątrz A u­
strji stało się ciałem. W tedy Austrja b ę ­
dzie silną i zgodną, bo o wierną armję i 
zadowolone ludy opartą; wtedy sojusz 
z nią będzie pożądanym i poszukiwanym; 
i nie będzie wtedy tego w ypadku, iżby 
c i, co się mienię obywatelami państwa 
austrjackiego, tejże Austrji nie umieli nic 

, mądrzejszego doradzać, jak tylko aby o 
sojusz, a więc o abdykację jako mocar­
stwo — żebrała!“

— W sprawie książek szkolnych czy­
tamy w urzędowój Wiener Ztg.: „W łasne 
spostrzeżenia ministerstwa wyznań i uświę­
cenia, oraz liczne zażalenia stwierdziły 
fakt, że w szkołach ludowych i wydzia­
łowych często pomijane bywają przepisy 
regulujące wybór książek szkolnych i in­
nych przyborów naukowych. Mianowicie 
używane bywają przybory naukowe nie 
zatwierdzone przez m inisterstwo, a czę 
sto nawet uczniowie muszę kupować o- 
prócz przepisanych książek szkolnych tak ­
że inne książki, wskazane im nielegalnie 
przez nauczyciela jako dzieła pomocni­
cze. Przeciw takim nadużyciom, które w 
wysokim stopniu czynię ujmę powadze 
ustawy i interesom szkolnym, a naukę w 
szkołach ludowych bardzo utrudniają, i 
przeciw nauczycielom, którzy własnym 
utworom literackim staraję się zjednać 
popyt w sposób niedozwolony i pozwą 
łaję wyrządzać moralną krzywdę stanowi 
nauczycielskiemu, wystąpić muszę władze 
szkolne w sposób najenergiczniejszy. — 
W  tym celu p. minister oświecenia w re-

o dyscyplinarnój władzy kościoła i o u- 
tworzeniu trybunału do spraw kościel­
nych, poczóm przystąpiono do obrad nad 
trzecią częścią rzeczonych praw o uży­
waniu kar kościelnych przez władze du­
chowne. Prawie trzój tylko mówcy zabie­
rali głos nad tą częścią projektów ko­
ścielno-politycznych, mianowicie hr. Kras- 
sow, hr. Lippe i p. K leist, podnosząc 
szczególnićj te wszystkie szkody i niebez­
pieczeństwa jakie ztąd mogą wyniknąć 
dla kościołów. Zwolennicy projektów dr. 
Falka widocznie mieli zamiar zachować 
głębokie milczenie, lecz arguments i wy­
wody hr. Lippe zmusiły ich do zabiera­
nia głosu. Hr. Lippe dowodził bowiem, 
że biskup Krementz przez ekskomunika- 
cję pp. Wollmanna i Michaelisa bynaj- 
mniój nie naruszył praw państwowych.

Jeneralna dyskusja nad projektem do 
prawa o używaniu kar kościelnych, trwa­
ła tylko godzinę; podczas specjalnój dy­
skusji, przeciwnicy tego projektu stawiali 
rozmaite poprawki, lecz żadna z nich nie 
utrzymała się. Nareszcie dyskusje nad 
czwartym i ostatnim projektem o wystą­
pieniu z kościoła trwały dosyć krótko. 
Ten ostatni projekt także przyjęto bez 
żadnój zmiany. Na następnóm posiedze­
niu będą miały miejsce ostateczne obra­
dy nad wszystkiemi czterema prawami 
kościelno-politycznemi.

Prov. Corresp. mówiąc o czynnościach 
sejmu pruskiego, wyraża wielkie zadowo­
lenie, iż projekta rządowe dotyczące ko 
ścioła przeszły tak pomyślnie w obu 
izbach; lecz z drugiój strony przyznaje

Sprawy miejskie i powiatowe.
Kraków 5 maja.

Na dzisiejszóm posiedzeniu uchwaliła 
rada miejska resztę pozycji budżetu wy­
datków oraz budżet dochodów m. na rok
1873.

Przy tytule „wydatki na kwaterunek 
wojskau postawił rad. miej. D w o r s k i  
wniosek o ustanowienie stałój posady ko­
misarza kwaterunkowego. Wniosek ten 
odesłano do sekcji V.

R. m. F r i e d l e i n  wniósł następnie, 
aby sporządzony został nowy kataster 
kwaterunkowy, którymby nowo przybyłe 
domy od czasu ułożenia ostatniego kata­
stru objęte były ; r. m. C h r z a n o w s k i  
zaś postawił wniosek, aby prczydjum 
wystosowało petycję do ministerstwa o 
podwyższenie wynagrodzenia za kwatery 
przez rząd miastu płaconego. Pierwsze 
dwa wnioski odesłano do sekcji wojsko- 
wój, ostatni zaś przyjęto.

Przy uchwaleniu wydatków nadzwy­
czajnych postawił r. m. M u c z k o w s k i  
wniosek aby magistrat przedłożył budżet 
na rok 1874 najpóźniój w miesiącu paź 
dzierniku, rada zaś aby uchwaliła tako­
wy w miesiącu grudniu. W niosek ten 
przyjęto z dodatkiem i . m . C h r z a n o w -  
s k i e g o , ' ż e  jeżeli sekcje wniosków swo­
ich nie przedłożę w listopadzie, sekcja 
skarbowa bez nich może budżet ułożyć.

Według zapadłych uchwał ogólna su­
ma wydatków wynosi 504,327 złr., które 
zostają w zupełności pokryte dochodami 
niżój wyszczególnionemi.

W budżecie wydatków mieszczą się 
następujące główniejsze ty tu ły :
Ę i )  zarząd główny 92005 zła., 2) zarząd 
nieruchomości miejskich 9433 zła., 3) za­
kłady miejskie 77973 zła., 4) budowa no­
wych kanałów, utrzyrńanie i czyszczenie 
istniejących 6357 zła., 5) budowa i utrzy­
manie dróg, mostów, bruków i chodni­
ków 12546 zła., 6) oświetlenie miasta 
27842 zła., mianowicie gazem 20448 zła., 
naftą 7094 z ła . , 7) utrzymanie całych i 
przekształcenie części plantacji 9118 zła., 
z tój sumy przypada b25 zła. na fundusz 
Straszewskiego, 8) szkoły 47939 zła., 9) 
dobroczynność 14824 z ła ., 10) czynsze 
z najętych domów 510 z ła ., 11) odsetki 
od kapitałów obciążających nieruchomo­
ści miejskie 401 zła., 12) podatki i opła­
ty skarbowe 5350 zła., 13) utrzymanie 
straży polieyjnój 16926 zła., 14) spis lu ­
dności i wynagrodzenie dla egzekwentów 
700 zła., 15) wydatki na kwaterunek woj­
ska 51620 zła., 16) wydatki przygodne 
5517 zła ., 17) wydatki nieprzewidziane 
4976 zła.

Wydatki nadzwyczajne preliminowano 
w sumie 81342 zła., w którój mieści się 
fundusz na umorzenie pożyczki w kw o­
cie 65600 zła.

W dziale dochodów mieszczę się nastę­
pujące ty tu ły : dochód z nieruchomości 
16,408 z łr . ; 2) dochód z praw wyłącz­
nych i zakładów miejskich 85,518 z łr . ; 
3) opłaty prawne i zasiłki szkolne 39,083 
z łr . ; 4) odsetki od kapitałów 9,639 złr.; 
5) częściowe wynagrodzenia za kwatery 
dla wojska 28,080 z łr . ; 6) dochody przy­
godne 855 złr. Dochody zasiłkowe pre­
liminowano w sumie 223,600 złr. W su­
mie tój mieści się spodziewany dochód 
z dzierżawy akcyzy, oraz części przypa­
dające na dochód miasta z opłat konsum- 
cyjnych w sumie 198,500 złr., oraz do­
datek od czynszów z mieszkań w kwocie
18.000 złr.

jDocbody nadzwyczajne obliczono na 
sumę 101,144 złr. W sumie tój mieści się 
wynagrodzenie ze strony rządu za uźy 
wanie od r. 1850 domu miejskiego w ryn­
ku głównym na koszary straży polieyjnój 
w kwocie 16,000 z łr.; wynagrodzenie za 
dom najęty na fabrykę cygar w sumie
3.000 złr. i reszta kasowa z r. 1872 w 
kwocie 77,848 złr.

Po uchwaleniu budżetu odbyło się po­
siedzenie przy drzwiach zamkniętych, na 
któróm mianowano Koliszera sekwestra- 
torem miejskim, oraz posunięto dotych­
czasowego sekwestratora Wdowiszewskie- 
go na wyższą płacę.

Koniec posiedzenia o godzinie 8 wie- 
Qzorem.

Kronika potoczna i rozm aitości.

Kraków, 5 maja.

Teatr. — We wtorek 6 maja „Rabagas" ko- 
medja w 5 aktach Wiktoryna Sardou.

A rcyk siężę  Karol Ludwik, protektor aka- 
dernji umiejętności w Krakowie, przybędzie na 
obebód uroczystego otwarcia jćj jutro, dnia 
6 b. m. wieczorem. Na dworcu kolei żelaznój 
powitają go naczelnicy władz a w imieniu 
mianiu prezydent dr. D ietl. — Droga od 
dworca kolejowego aż do pałacu Spiskiego 
oświetloną będzie kagańcami gazowemi. Arcy- 
ksiąźę stanie u radcy dworu Bobowskiego, jako 
delegata namiestnictwa i będzie u niego na 
herbacie.

We środę po nabożeństwie w kościele N. P. 
Marji, na którćm „Muza" odśpiewa mszę Che- 
rubiniego, odbędzie się w południe uroczyste 
otwarcie akademji, potóm zaś objad dla jćj 
człouków. W  ciągu dnia arcyksiąźę będzie 
przyjmował reprezentantów różnych władz, 
korporacyj i stowarzyszeń. Wieczorem będzie 
miasto, o ile z przygotowań wnosić można, pię­
knie oświetlone. Szczególnie wspaniale obie­
cuje wyglądać wieża ratuszowa, przystrojona 
w barwy narodowe i rzęsiście oświetlona. Na­
zajutrz t. j. we czwartek po nabożeństwie ar- 
cyksiążę wróci do Wiednia, zaś namiestnik hr. 
Agenor Gołuchowski, hr. Alfred Potocki i dr. 
Ziemiałkowski, mają podobno w sprawach mia­
sta dłużćj jeszcze zabawić w Krakowie.

Czytelnia Akadem icka obchodziła także 
uroczyście rocznicę ogłoszenia konstytucji 3 
maja stosownym odczytem.

* Odczyt p. Żaby. —  W  niedzielę po po­
łudniu powiedział p. Żaba kilka słów o emi­
gracji polskićj — na cel dobroczynny. Jeżeli 
szło tylko o cel odczytu, to cel ten w zupeł­
ności dopiętym został, publiczność bowiem 
nadspodziewanie licznie zapełniła salę; ale od 
czyt sam zawiódł oczekiwanie. Spodziewali­
śmy się, że będzie to albo treściwy szkic dzie­
jów emigracji, lub obraz obecnego jej stanu, 
jćj prac, albo wreszcie przedstawienie stosun­
ku tejże do kraju. Tymczasem zamiast tego 
wszystkiego, usłyszeliśmy tylko kilka frazesów 
podnoszących emigrację naszą do niesłychane­
go znaczenia i wpływu nie tylko dla Polaków, 
ale dla Europy całćj, nie tylko dla Europy ale 
Ameryki i wszystkich części świata. Nie prze­
czymy, że w emigracji naszćj byli i są ludzie, 
których genjalność, talent, nauka i praca chlu­
bnie reprezentują Polskę za granicą, ale tę ich 
działalność lepiejby udowodnił p. Żaba fakta­
mi, cyframi, rodzajem treściwego sprawozda­
nia; rzecz sama byłaby dosadniejszą pochwałą, 
niż kadzidło ogólnych frazesów, któremi p. Ża­
ba sypał obficie, a co w uBtach jego jako erni- 
granta trochę niewłaściwem się wydawało. — 
Najniewłaściwszśm jednak wydawało nam się 
czytanie jakiegoś wiersza nieznanego autora, 
który z odczytem miał chyba tylk■_> ten zwią­
zek, że autor był prawdopodobnie emigrantem. 
Wiersz ten, którego czytanie zajęło większą 
połowę prelekcji, bez szkody dla ludzkości 
mógł pozostać w tece autora, i dziwimy się 
dla czego p. Żaba chciał nim koniecznie nad- 
sztukować swój odczyt. Nawet cel dobroczyn­
ny nie może usprawiedliwić prelegenta w o- 
czach publiczności, która miało prawo czegoś 
lepszego się spodziewać po p. Żabie.

Komisje egzam inacyjne dla nauczycieli 
i n auczycielek  szk ó ł ludow ych i w ydzia­
ło w y ch . —  Na mocy rozporządzenia ministe- 
rjalnego z2 6  lutego 1873  do 1. 1023^utworzone 
zostały komisje egzaminacyjne dla nauczycieli 
i nauczycielek szkół ludowych i wydziałowych. 
Członkami komisji egzaminacyjnćj w Krakowie 
są: Józefczyk Andrzej, dyrektor seminarjum 
nauczycielskiego męskiego, jako dyrektor ko­
misji i egzaminator z pedagogiki; Studziński 
Marceli, dyr. szkoły realnśj w Krakowie, jako 
zastępca dyrektora komisji i egzaminator z ge- 
ografji i historji; Jabłoński W incenty, dyr. sem. 
naucz, żeńskiego w Krakowie, egzaminator z 
języka niemieckiego; Popper Franciszek, nau­
czyciel starszy semin. żeńskiego, egzaminator z 
języka niemieckiego; Stroka Henryk, nauczyciel 
starszy semin. męzkiego, egzaminator z języka  
polskiego; Zgorzalewicz Juljan nauczyciel star­
szy sem. żeńskiego, egzaminator z matematyki; 
Zgórek Ludwik, nauczyciel starszy seminarjum 
mezkiego egzaminator z fizyki i c.hemji; Langie 
Tadeusz, nauczyciel semin. naucz, męzkiego, 
egzaminator z gospodarstwa wiejskiego; Rozwa­
dowska Celestyna, młodsza nauczycielka semin. 
żeńskiego, egzaminatorka z gospodarstwa do­
mowego kobiecego; Smagłowska Julja nauczy­
cielka semin. żeńskiego, egzaminatorka z języ­
ka francuzkiego; Piccard Leon, nauczyciel se­
min. męzkiego, egzaminator z rysunków; Tar­
czyński Henryk nauczyciel seminarjum nauczyc. 
żeńskiego, egzaminator z kaligrafji; Niemczyk 
Karol, młodszy nauczyciel semin. męzkiego, tj 
jako członek z grona nauczycieli szkół ludo­
wych; Szczepański Józef, dyr. pierwszej szko-
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ły  początkow ej, jako członek  z grona nauczy­
cieli szkół ludowych.

Dnia 4 b. m. przejeżdżał wieczornym  po­
ciągiem  przez K raków do Lw ow a m inister rol­
nictw a Chlum ecki, wraz z jenerałem  Mengerem, 
głów nym  inspektorem  stadnin. Udają się  ze  
L w ow a do E adow ca na B ukow inie celem  obej­
rzenia tam ecznśj stadniny.

Dnia 3  b. m, wieczorem , b y ły  m inister dr. 
G rocholski przybył z W iednia do Krakowa i 
stanął w hotelu  saskim; zaś hr. Leon Sapieha, 
który jech a ł w tym  samym w agonie, udał się 
dalśj do Lwowa.

W sob otę , jako w rocznicę konstytucji 3 
maja, odczyta ł w czyteln i izraeliekiśj na K a ­
zim ierzu przy licznym  w spółudziale członków  
p. J ó zef R osenblat pracę swą „O konstytucji
3 maja 1 7 9 1 .“

T ow arzystw o strzeleckie wczoraj dnia
4 maja na ogólnśm  zgrom adzeniu dopełn iło  
w yborów do kom itetu. W ybrani zostali: L u ­
dwik Żieieniew skl prezes, Juljusz A. John wi 
ce-prezes, J ó z e f K iciński sekretarz; członkow ie  
wydziału: Edward Gr..ff, Marjan Dw orski, Ant. 
Chmurski, K azim ierz H en isz, T eodor R e d e l,  
E rnest Stockm ar, Ignacy Huffelmajer, Ł uszez- 
kiew icz Antoni, G rosse Ju liusz, A leksander  
H eurteux, E u d o lf John , Adam  K ryw ult kasjer, 
T adeusz Tarasiew icz.

Wypadek. —  D n ia  4 b. m. o godz. 6 rano, 
60-letu ia  Zofja N iedzw ińska, z B ia łego  Prą­
dnika, w skutek w łasnśj nieostrożności nieda  
lcko warowni w arszaw skiśj, upadła pod pociąg  
nadchodzący i utraciła prawą rękę; odwieziono  
ją  zaraz do szpitala.

Kradzież. —  D nia 2 b. m. wieczorem  skra 
dziono w sieni na I  p iętrze, pod nr. 1 5 8  przy 
ulicy Brackiśj, w ielki samowar.

D nia 4  b. m. w y p o ży czy ł nieznajom y m łody  
człow iek  w teatrze lornetkę i zn ik ł natychm iast. 
U rzędnik policji Parfeniuk zd o ła ł w yśledzić  
sprawcę, który się pod fałszyw ćm  nazwiskiem  
w okolicach K rakowa uw ijał, i do tśj kradzieży  
i oszustwa się  przyznał.

Donoszę nam Z M iechowa, że  w  rossyj- 
skich kołach w ojskow ych uw ażają walkę prze 
cl w Chi wie, mimo całój jój don iosłości polity  - 
cznśj, jako ćw iczen ie i robienie dośw iadczeń  
z pow odu nowćj reorganizacji armji. D la  tego  
t !'kże przydzielono do tych oddziałów  najzdol­
niejszych oficerów; m ianow icie należą do głó  
wnego sztabu całśj armji' operującćj: jenerał- 
major Trocki jako naczelnik  sztabu, jenerał- 
rr.ajor Szarynów jak o  naczeinik artylerji, jene- 
rsił-major Bardowski jako naczelnik strzelców , 
pułkow nik Szlaifer jako naczeln ik  inźynierji, 
członek  rady państw a K asjanów jako naczelnik  
intedentury i  t. d. P om iędzy oficerami je st  
dużo P olaków , najw ięcćj ochotników , z innych  

. pu łków , i jak m ówią, ma po zdobyciu Chiwy 
każdy żo łn ierz otrzym ać bezpłatn ie grunt, in

wentarz i narzędzia rolnicze, dla założen ia  
osad kozackich. -

P ew ne tow arzystw o, do którego ma także  
należćć znana firma warszawska „Rau et L il­
pop," ma dostarczyć rządowi wielką ilość  rur i 
przyborów do wiercenia studzien artezyjskich  
w stepach Chiwy.

Utrzymuję że cesarz rossyjski i niem iecki 
zjadą sie  razem z królem włoskim  na wystaw ie  
wiedeńskićj.

Na pożegnalnym przedstawieniu P atti, pu­
bliczność wiedeńska pożegnała sław ną śp ie­
waczkę niesłychanem i oklaskam i. K siążę W alii, 
ks. Artur angielski, ks. brunświeki, z łoży li p o ­
żegnalną w izytę w lo ży  artystki.

W św iecie artystycznym  wiedeńskim  cho­
roba um ysłow a ciągle porywa nowe ofiary. 
Słynna ludowa śpiewaczka A ntonina Mansfield, 
która tern była  dla W iednia co Theresa dla 
Paryża, dostała nagle pom ieszania zm ysłów .

Jakób Lówenthal, jeden  z najwaleczniej 
szych oficerów armji austrjackićj, umarł w tych  
dniach w W iedniu  i pochow any zosta ł na cm en­
tarzu izraelickim . U rodził on się w r. 1 8 2 7  w 
W esołej w R zeszow skiem . O koło r. 1 8 6 0  prze 
niósł się do pułku M azzuheli, który załogow ał 
w K ronstadzie i m iał nieszczęście popaść w w iel­
ką n iełaskę u sw ego majora i szefa bataljonu  
który prześladował go na każdym  kroku i do­
prowadził do tego, że  L ów enthal m usiał poje­
dynkować Bię z  całym  prawie korpusem oficer­
skim. Z licznych, bo około 30  pojedynków  
odniósł L ów enthal w iele ran. Szykany majora 
nie ustaw ały i doszło do tego , że  L . pojedyn­
kował się z  nim i pob ił go: w ytrącił mu pałasz  
z ręki i byłby go p rztb ił, gdyby tem u nie prze 
szkodzili sekundanci. O nieszlachetnem  postę­
powaniu majora z  Lówenthalem  dow iedziały  
się w yższe w ładze wojskowe i przeniosły go 
do Lwowa. W  bitw ie pod Sadową odznaczył 
się L ów enthal n iezw ykłą odwagą i walecznością  
i otrzym ał ciężką ranę, która spowodowała  
śmierć przedwczesną.

Cesarz Napoleon zostaw ił następujący  
testam ent ogłoszony przez dziennik angielski 
Times: „T estam ent mój je st  następujący: Po
lecam m ego syna władzom  politycznym  pań 
stwa, ludow i i armji. Cesarzowa Eugenja obda­
rzona jest wszystkiem i przym iotam i, żeby na­
leżycie  kierować rejencją; zdolności i usposobie­
nia mego syna, jego sąd o rzeczach, każą się 
spodziew ać, że godnie odpowie wielkiem u sw e­
mu pow ołaniu. —  Niech zaw sze pam ięta s ło ­
wa za łożycie la  naszćj dynastji: „W szystko dla 
ludu francuzkiego." N iech się przejm ie du­
chem dzieł w ięźnia Sw. H eleny, n iech bada 
czyny i korespondencję cesarza, ażeby zaw sze  
pam iętał, jeże li okoliczności pozw olą , że spra­
wa ludów je st  sprawą Francji. W ładza jest 
cięźkiśm  brzemieniem, gdyż nie m ożna zaw sze  
zrobić ty le  dobrego, ilebyśm y pragnęli, a w sp ó ł-
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cześni w swym  sądzie rzadko kiedy są spra­
wiedliwym i; dla tego też , aby spełn ić  należycie  
swoją m issję , trzeba m ieć przedew szystkiem  
wiarę w siebie i w ysokie poczucie sw ego obo­
wiązku. T rzeba pam iętać, że  z  w ysokości nie­
b ios spoglądają na nas i protegują naB ci, k tó­
rych m yśm y kochali; du ch |m ego  w ielkiego stry- 
a b y ł zaw sze moją siłą  i moim natchnieniem . 

B ędzie  en tćm  sam śm  dla m ego syna, pon ie­
waż on zaw sze będzie godnym  nazwiska które 
nosi. Pozostaw iam  eesarzowój cały  mój majątek, 
życzę  sobie, ażeby z dojściem  do pełnoletności 
mego syna, zam ieszkiw ała ona l’E lysće i B iar­
ritz. Spodziewam  się, że  pam ięć o m nie bę­
dzie dla nićj drogą, i że  po mojśj śm ierci pręd­
ko zapom ni .przykrości które m ogłem  jśj w y­
rządzić. N iech mój syn  przechow yw a jak  ta ­
lizman jaki, p ieczątkę którą nosiłem  przy ze­
garku a która je st  pamiątką po mojśj matce. 
N iech starannie przechowyw a w szystko to, co 
posiadał od cesarza m ego stryja i niech będzie  
zaw sze pew ny, że  moje serce i moja dusza  
będą zaw sze z nim . N ie  wspom inam  o moich 
wiernych sługach, jestem  przekonany, że cesa  
rzowa i mój syn będą zaw sze o nich pamiętać. 
Umrę w religji katolick iśj, którą mój syn uczci 
ją  zaw sze swoją pobożnością.

N apoleon .
Z działany, napisany i podpisany moją ręką 

w pałacu T uileries 2 4  kw ietnia 1 8 6 5  r.
(podpisano) N apoleon. 

H O TEL SA SK I P rzy jecha li: M ichał Sado. 
wski w ł. d., Kazim . G rocholski b. m inister po 
se ł w radzie pań. i w ł. dóbr, K arol R ogaw ski 
wł. d. p oseł w rad. pań., z  W iednia; Cyprjan 
G erczowski ob., Bron. Abram ow icz ob. z Ro. 
sji; W ine. hr. Bobrowski ob. ze  Lwowa; Bron. 
hr. P oniński oficer armji w łos. z W łoch: Jan  
W ężyk ob. z K ongresówki; T ytu s Borkat w ł. 
d. z L itw y; W ład . Straszew ski w ł. d. z Zgło- 
śni; S zczęsn y  hr. W łodek  w ł. d. z Trzcinicy; 
A leks. B zow ski w ł. d. z Racław ic; M arcela Su 
ska z fam. z K rzeszow ic; M iecz. Jabłoński c. 
k. sędzia z R zeszow a; ks. J ó z e f M azurkiewicz 
wikary z Trem bowli; E ugenjusz K essler inż. ze  
Lwowa.

H O T E L  pod RÓŻĄ. P rzy jecha li: .W illibald  
Pausing c. k. adj. sąd ., A rnold W olkenberg  
kup., Ludw. H usarek c. k. pu łk . artyl. ze L w o­
wa; W ład . Jordan Stojaw ski z fam ilją w ł. d., 
J ó zef M isiągiewicz rządca dóbr z G alicji; Jan  
P ersk i w ł. d. z  K ongresów ki; Zygm . B ogdano­
w icz w ł. d. z Oborowiska; Mik. L eib ideff z ż o ­
ną w ł. d. z Rosji; H enryka Baućhow a z siostrą  
żona szef. kol. z Rogu; Jan K leim an kupiec z 
W arszawy; T eodor K ostery kup. z Berna.

H O T E L  PO L L E R A . P rzy jecha li: F elik s  
B om nald technik, K arol B ogdaszew sk i obyw . z 
W arszawy; Ferd. T otler ku p ., H . B enker kup. 
z W iednia; R u d olf H assę  kup. z  Neidelberg; 
Edward H om olacz w ł. d. z  G nosnika; Ludw ik

Cassirer kupiec z K atowic; Herman W eisbach  
dr. z Casel; B olesław  K ałusk i ob. z W isoka; 
J . W urmbrand kup. z Opawy; A d olf Rokoszow- 
ski w ł. d. ze  Sławie; J . T . Burkhart kup. z  A- 
m iens z Francji: Józ. F ryez obyw. z  Cieszka; 
Surczy N ow osielsk i w ł, d. z B łogoszyc; M ichał 
K ow aleff rentier z Rosji; P aw eł Scherr oficer z 
Ratibor; J ó z e f R ychter inż. z Siedm iogród.

e r ó -W iJ8L u r P a P i p i e n i ę d z  y.

KRAKOW, 5 m aja.
x,% Obligacje indemn. galicyjskie . .

' kupon ubiegły . . . .  —5
4%  L isty  zastawne g a lic y js k ie -----

kupon ubiegły . . . .  135 
b%  L isty  zastawne g a lic y js k ie . . . . .

kupon ub ierfy  . . . .  169 
4%  L isty  zastawne polskie s e r j a l . .

kupon u b ie g ły   144
4%  L isty  zastawne polskie serja  H .

kupon ubiegły . . . .  144 
L isty  zastawne polskie nowe .

, kupon u b ie g ły   180
4%  L isty  likw idacyjne p o lsk ie .........

kupon ub ieg ły  168
f  "/i L isty  zastawne banku hip. gal.

kupon u b ie g ły   103
Xi% L isty  zastawne banku włościan.

kupon u b ie g ły  203
i i alic. zakładu kredyt, ziemskiego: 

5V2X  L isty zast. 36-letnie srebrem.- 
<0 % L isty  zast. 36-letnie banknot, 
6 X  » l e t n i e

Akcje kolei warszaw sko-wiedenskiśj.
galic.' K arola-Ludwika . . 

” „ Iwowsko-czem.-jaskiej . .
” banku dla han. i przem. 80 zła. 

Losy krakow skie na 20 z ła ..............
„ b%  (D onau-regulirnng)........
„ prem jowe w ęg iersk ie .............

V „ 3 X  tureckie 400 franków . ,
„ m iasta S tan isław ow a.............

Srebro nowe au str ja ck ie ..................
„ w kuponach .........................
„ (obiączkowy ru b e l) ...........

Kuble papierowe rossy jsk ie .........
T alary  p ru sk ie ..................................
D ukat obrączkow y...........................
2 0 -fran k ó w k a ....................................
Rum uńskie obligacje 100 tal. . . .

p łacą żądają 
Zła. c. | Zła. c.

77 75 

71 25

78 50 

93 75

93 —

93 —

78 25 

87 75

94

95 
220 00 
149 —

96 50
97 —• 
72 50

107 
106 75 
167 — 
146 50 
163 

5 14 
8 70 

44 25

W IEDEŃ, 3 maja. 
R enta austrjacka

w srebrze 5%  

L o s y :
Z roku 1839 całe za  100 z ła .......

„ 1839 %  „ 100 „ .........
40/ rzad. z r. 1854 za  250 „ .........
,0/ Ł , 1860 całe „ 500 zła.
5° o ” „ I860 i/, „ 100 „
Rządowe „ 1864 za 100 zła .......

79 75

72 75

80 25

95 50

94 75

94 76

79 7ł 

89 25

96 —

97 — 
223 50 
152 —

25 
99 50 

100  —  

74 50 
25 — 

109 — 
108 50 
172 — 
148 —

płacą [żądają 
Zła. c. I Zła. c.

— 164 75
5 24 
8 83 

46 25

70 40 
72. 90

296 
296 
95 50 

102 50 
117 50 
142 50

50

298 
298 

96 
102 75 
118 50 
143 —

W ęgierskie poż. prem. na 100 z ła .. . .
Kredytowe 1860 r  „ 40zł.m .k .
K rakow sk ie .....................„ 20 zła. . .
Ofen (B udy).....................„ 40 „
R udolfa............................. „  10 „
Salzburga ......................... „ 20 „

O b l i g a c j e :
Indemnizacyjne galicyjskie................
Pożycz, kolei węg. sr. 5%  szt. 120 zła.

Akcje bankowe:
A n g lo -austrjack ie .........
Boden-Credit austrjac. .

„ „ m e g ie r . . .
'Franco austrjackie . .  .

„ węgierskie . . . .  
Galic. banku liipotecz. .

„ dla handlu i p rz ..
„  Landebk. Lwów. 

H andelsbank wiedeński
In terven tionsbank .........
L anderbank  V e re in .. . .
N a tio n a lb an k ..................
U nionbank   ..................
Vereinsbauk austrjackie
V e rk eh rsb an k ................
W echslerbąnk wiedeńs. 
W echslerstuben G esel.. 
W iener B ank V e re in ..

Akcje kolei:
Arcyksięeia A lbreehta 200 zła. . .
Alfold F iu m e ...............  200 zła. sr.
D n ie s trz a ń sk a   200 „ „ ,
E lisa b e th ........................  200 zł. m. k . .

„ Linz Budw. 200 zła. sr.
E peries-T arn o w   200 „
F erdinand Nordbahn lOOOzl. m .k .. 
Gal. Karl Ludwig . . .  210 zła. sr. 
Kaschau O d e rb erg ... 200 zł. m .k .. 
Lemb. Czerń. Ja ssy .. 200 „ . . .
R udo lfbahn .................... 200 „ sr..
S iebenbiirger 1.............. 200 „
Staatsbahn (500 f r .) . .  200 „

„ I I  em is ji.. 800 „
Siidbahn (Lom bard.). 200 zł. m .k ..
T h e issb ah n ...................  200 „ . .
Tram way wied  200 „ . .
W eg. gal. I. Ł upk. . .  200 „ sr.

) Nordostbahn . . .  200 „
„ Ostbahn (500 fr.) 200 „

98
181

78 50 
100  —

— 98 50
— 182 —

30 50: 
14 50 
25 —

31 
15 —
25 50

79 25 
100 25

za 120 zła. 286 25 286 75
» 80 it 293 — 294 —
fi 80 it 105 — 106 —
a 80 it 135 50 136 —
a 80 it 95 50 96 —
it 160 it — — — —
tt 80 a — — — —
it 100 a — — — —
)> 200 d 283 — 284 —
)j 80 it 112 — 1 13 —
it 140 a 170 50 171 50

943 — 945 —
za 200 zła. 241 — 241 50
j? 200 if 184 — 184 50
>> 80 it , 208 — 209 —

80 ) 1 264 50 265 50
}> 80 11 180 — 182 —
tt 80 11 359 — 360 —

Akcje przemysłowe:
allg. oest. 80

płacą | żądają 
Zła. c. | Z ła. c.

168 — 
— 50 

242 50 
199 —

2222 
223 75

150 — 
166 —

334 50

190 25 
235 — 
356 —

145 75 
119 60

170 —

243 50 
200 50 
150 — 
2227 

224 25

151 — 
167

335 50

190 75 
236 — 
357 —

146 25 
120 50

W ied  100 zł. m .k ..
Bauyerein „ 100 „ „ „ „
K a łu sz a ......................  200 „ „ „
Masz. wied......................  200 „ „ „

„ lwow. . . .  „ ------  100 „ „ „
Parcelacyjne galic. . . .  100 „ „ „
W ied. p a rce lacy jn e .. .  100 „ „ „

Listy zastawne:
A llg .o est.B d .K r.lo s ... 5%  z ła .s r . . .  

„ „ 33 la t los . . .  5 X  w. a. . . .
„ gm. 4 0 ............  „ „

Galic. B anku H yp  6%  w. a . . . .
„ B anku W łość. . .  8%  „ „ . . .

N ationalbank.................. 5 X
x »   5 X  w. a -

W ęg. tow. kred .....................  x

Obligi pierwszeństwa:
Arcyks. A lbrechta . . . .  100 w. a. . . .
Alfold F iu m e ................ 5 X zła. s r . . .
D niestrzańskie.............. 5 %  „ „ .
Ferd . N ordbahn  h%  m. k. . .

* x .............  6 X  zła. . .
n X .............  5 X  zła. s r . .

Gal. Kar. L ud .................. b%  „ „ .
„ II. em.......................  b%  „ -------
„ 1871 IH ...................  b%  „ . . . .

Kasz. Oderb................... b%  „ . . . .
Lwów.-Czern.-Jassy:

„ 1 1 8 6 5 ...............  h%  sr. w. a,..
n H 1867 ..............  5 %  „ „ „
„ H I 1 86 8 .............. 5 X  x x x
„ I V 1872 ................  h%  „ „ „

Mahr. Sch. C en tra l.. . .  5 ^  ,  x x
Siebenbiirgen I  b%  sr. w. a.
Siidbahn (Lom bardy). 3 X  ,  x x
Theissbahn......................  h%  „ . —
W ęg.-galic. Łupków. . b%  „ „ „ 

„ N o rdostbh ... 300 h%  „ „ „
„ Ostbahn . . . .  300 b%  „ „ „

263 50 264 50 
308 — 309 — 
102 50103

141 —

100 25 
88  —  

85 — 
88 25 
95 —

90 65 
84 50

WARSZAWA, 3 m aja. 
L isty  zastawne serji 1 . 4%  ■

x x  x  2 .  4 X
kupon ub ieg ły .........

„ n o w e ..................... 5 X
kupon ub ieg ły .........

„ likw idacy jne. . . .  4%  
kupon ubiegły . . . .

142

TOO 50 
88 25 
86  —  

88 75 
95 50

90 80 
84 75

89 50 
89 50 
65 50 
89 50
85 50 

104 
101 50

97 50 
96 60 
92 30

77 50
86 20 
76 —

88 
108 50

82 50

77 75

90 
90 — 
66 
90 — 
86 50 

104 50 
102 50 

98 
96 80 
92 50

77 75 
86 50 
76 50

88 75 
88 25 

108 57

83 — 
82 —
78 —

Rrs.
95 
93 

1 43%  
93 90 

1 79%  
79 —

Rsr. k. 
95 45 
94 20

94 20 

79 30

B ospasSarstw o p r ze m y sł i handel.
Zniżenie cen na kolejach południowo-ros- 

syjskich. Dnia 10 marca odbyła się kon­
ferencja między reprezentantami kolei pół­
nocnej cesarza Ferdynanda, galicyjskiej 
kolei Karola Ludwika i kolei Odeskiój 
w sprawie zniżenia cen dla osób, udają­
cych się z południowój Rossji do Wiednia 
zniżono na kolei północnój cesarza Fer­
dynanda o 4 0 ^  ceny taryfą objęte dla I 

II klasy pociągów pospiesznych i dla 
III klasy pociągów osobowych pod wa­
runkiem, ażeby należytość za jazdę tam 

napowrót złożona została razem na 
pierwszój stacji pociągów osobowych. —■ 
Administracja odeskiój kolei czyni takie 
same ustępstwa, jak i kolej Karola Lu­
dwika, i zniża także na swych parowcach 
25%  (bez kuchni). Bilety ważne są cały  
miesiąc. Sprzedaż biletów poruczona na 
kolei odeskiój stacjom: Odessa, Kuliko- 
wo, Elizabetgrod, Żmierynka. Bilety sprze­
dawane będą od 20 kwietnia do 20go 
października.

Ostatnie wiadomości.
W  sobotę delegacja austrjacka zała­

twiła budżet wspólny. Doświadczenie lat 
zeszłych nauczyło Niemców, iż opozycja 
budżetowa na nic się nie zda. Kompro­
mituje ich tylko w sferach panujących, 
dlatego tóź w tym roku zaniechali wszel- 
kiój opozycji przyjmując wszystkie po­
zycje żądane budżetu. Hr. Andrassy w y­
szedł z posiedzenia uszczęśliwiony rezo­
lucją pochwalającą jego politykę. Jest to 
bowiem pierwszy przykład od czasu ist­
nienia delegacji i to podczas zjazdu pa­
nujących zagranicznych, iż minister spraw 
zagranicznych otrzymuje tak zaszczytne 
świadectwo od parlamentu.

Z Rzymu donoszą, iź król nie przyjął 
dymisji ministerstwa, prezes ministrów 
zaprosił wielu deputowanych, chcąc po­
znać zamiary większości izby pod wzglę­
dem ustawy o klasztorach; następnie do­
piero poweźmie postanowienie.

Telegramy „Kraju“
Wiedeń 5 maja Delegacja przedlitaw- 

ska przyjęła budżet marynarki, i przy­
jęła nawet wbrew wnioskom wydziału 
koszta budowy okrętu kazamatowego 
„Tegetthoff “.

Delegacja węgierska przyjęła wniosek 
wydziału względem spółki zaopatrzenia 
wojska Skenego, z poprawką, iżby m o­
nopolizowanie o ile możności było uni­
kane.

Wiedeń 4 maja. (pryw atne). Na g ieł­
dzie nadzwyczajny spadek papierów. Je­
den wielki dom bankowy zagrożony u 
padkiem ; na jutro obawiają s ię , iż wiele 
innych banków będzie zagrożonych.

Wiedeń 5 maja (pryw.). Książę Jerzy 
Czartoryski odjeżdża do Lwowa na zjazd 
posłów.

Rzym 4  maja. W  parlamencie oświad­
czył prezydent ministrów, iź ministerstwo 
na życzenie króla pozostaje w urzędzie.

Kursa.— Wiedeń 5 maja godz. 2 m. 30. —  
4°/0 zjednocz, dług państwa banku 70.25. — 
Zjedn. oblig. państwa w srebrze 72.90.—Losy 
z 1860 r. 101.75. — Akcje banku 936.—.— 
Akcje kredytowe 320.50.—Londyn 108.90.— 
Srebro 107.90. — Dukat—. — . — Lombardy 
190.75. — Losy z 1864 r. 142.25. — Akcje 
franko-austr. 134. —. — Napoleony 8.73 —.— 
Akcje kolei Karola Ludwika 222.— . — Akcje 
kolei lwow. czerń. 150.— . — Akcje kolei półn. 
wschodniśj 145. — . — Akcje banku związków. 
156.—. — Oblig. indemn. gal. 78.50. — Akcje 
banku wied. dla obrotu 208.— .—Akcje anglo- 
banku 283.— . — Akcje kolei rząd. 334.50. — 
Kolei siedmiogrodz. —. —. — Kolei Rudolfa 
—.— Tramway 352. —. — Banku budowy 
258. —. — Akcje kolei wschodniśj 119. —. — 
Akcje banku anglo-węg. 107.30. — Akcje kolei 
zjedn. 241.25. — Losy tureckie 73.75.— Losy 
premj. węg. 98. — .— Akcje kolei bogumińskiśj
 .— „ Akcje kolei ces. Elżbiety 241.50.—
Akcje kolei półn. zachodn. 214.—. — Akcje 
franco-hungaria 88. — . — Ogólny bank austr.
299.— . — Akcje nowego wiedeńskiego tow. 
Tramway —. — •

Usposobienie giełdy: mdłe.
Wydawca i redaktor odpowiedzialny: 

Stanisław Gralichowski.



4 Dodatek do KRAJU z wtorku 6 maja

q  Wieiki medal złoty Moskwa 1872.
£ Ekstrakt mięsny Buschenthala

z fabryk Łukasza Herrera y Obes y Cie, Montevideo.
Zwraca się uwagę Publiczności, iż według orzeczenia najznako­
mitszych autoryczności n. p. Fresenius Wiesbaden, Fleck Dres­
den, Kletziński W ien, JReichardt Jena, Stockhardt Tharaud, 
Wunderlich Leipzig, Verigo Odessa, Volker London, Charlie 
Direction Berlin, etc. etc. Ekstrakt mięsny Buschenthala jest 
w yb orn ej jakości. — Ekstrakt mięsny Buschenthala jest oraz 

n a j t a ń s z y m  ekstraktem mięsnym. (4260 4-6).

Główny skład dla Galicyi we Lwowie

0 . 1  W I N C K L E R i ©

W zakładzie zdrojowo - kąpielowym 
„ I W O J X T I C I Z S 44

rozpocznie się pora zdrojowa 20 Maja.
Zapobiegając przepełnieniu zakładu w czasie 

pełnego sezonu, podzielono porę z d r o j o w ą  na 
trzy o k resy :

I. od 20 Maja do końca Czerwca.
II. od i Lipca do 20 Sierpnia-

III. od 20 Sierpnia do końca Września.
Mnićj zamożni i biedni, chcący korzystać z tań ­

szych mieszkań lub bezpłatnych kąpieli, udziela­
nych rocznie ubogim, raczą przybywać w czasie 
I  i I I I  okresu; w czasie od 1 L ipca do 20 Sier­
pnia ceny m ieszkań podwyższone zostaną i bez­
p łatne  kąpiele dawane być nie mogą.

Komunikacyę zakładu ze stacyami kolei żela­
znej w Tarnowie (dla przybywających ze zachodu) 
i w Zagórzu, (dla przybywających ze wschodu) u- 
łatw iają codziennie c. k. wozy pocztowe.

Zamówienia na  m ieszkania i wody jodowe Iwo- 
nickie przyjm uje ( 3-3).

Zarząd zakładu zdrojowego w Iwoniczu.

Instytut Ordynacyjny dla słabości 
ukrytych i skórnych

Dr. L. Gotlieb Kraus,
em. sekundarjusz klin k i i oddziałn d la sy- 
flilitycznych przy c. k . wiedeńskim szpitalu 

powszechnym.
Wien, Franz Josefs-Quai, WerderThorgasse, 

II. Stock.
Świeże i zastarzałe upławy rurki moczo­

wej i upławy kobiece, leczą się radykalnie 
w ed łu g  m etody całkiem nowej, licznemi 
świadectwami stwierdzonej, nie spraw iając 
najm niejszego bolu i to w 2ch lub 3ch po 
sobie następujących posiedzeniach. 

Ordynacya od II — 2 i od 5 — 8 wieczór.
Także listownie. 4104(-?)I

li„SZCZUTEK
pismo satyryczno-polityczne,

ilustrowane 
w y c h o d z i  w e  L w o w i e  

co sobotę.
Prenum erata  kosztuje

ca ło ro czn ie .. . .  
półrocznie . . . .  
ćwierćrocznie .

* «  złr.
5  złr.
8  złr. d O  ct.

Adre Redakcya „Szczutka“ we Lwowie, ulica 
Sobieskiego Nr. 306.

D o d a t e k  zawiera ogłoszenia znaczniejszych 
firm, szarady i łamigłówki. (4264 2-?).

Już nie potrzeba frotera!
Angielska połyskująca

PA ST A  KAUCZUKOWA
do najtrwalszego, najpiękniejszego i najtańszego 

zaprawiania wszelkich podłóg.
Ten najkorzystniejszy wynalazek odróżnia się 

od wielu do zaprawiania używanych lakierów 
szczególnie przez to, że skutkiem  nader szczęśli­
wie udanego składu chemicznego, w połączeniu 
z kauczukiem , pasta nabrała  właściwćj ciągłości, 
co zapewnia jej trwałość, przeto podłoga nią za­
prawiona urąga wszelkim zniszczeniom, a przy 
jakiejkolw iek staranności k ilka la t pozostaje pię 
kną. — Cena pudełka wraz z objaśnieniem  złr. 
1.30. — Główny Skład dla Galicyi w Krakowie u 
p. Józefa Goldwassera n a  Stradom iu w domu p 
Deichesa. 4229(4-12)

Do pana A. Friedmanna w Wiedniu.
Pański przyrząd do dojenia krów je s t istotnem  ulepszeniem dawniejszych przy- 

rządów do dojenia i ma jeszcze tę zale tę , że prędzej i pewniej doi. Przeto zaprowadzę- 
nie jego we wszystkich gospodarstwach nabiałowych dla wielkiśj użyteczności m ożna naj-
mocniej zalecić. Z poważaniem 

J. C. Lobling, professor rolnictwa.

Krowy, cieszcie się!
Niedawno zrobiono w Ameryce w ażny w ynalazek w gospodarstwie i przez moje 

stosunki udało mi się dostać na

slsSsbca. na o„ Js. jarastir. państwo
amerykański patentowany

przyrząd do dojenia krów. -?p § f -
Korzyści są nadzw yczajne:

1. P rzy  użyciu tego przyrządu zbyteczna je s t  wszelka pomoc ludzka; dziecko nawet 
może go z najw iększą łatwością ‘przyłożyć.

2. D ojnik jes t dla krowy przyjemny, dla tego m leko wydoi się do ostatniój kropli 
w 4 minutach, gdy tymczasem dojenie rękom a je s t  dla krowy nieprzyjem e, a  nawet szko­
dliwe; nieraz krowa przy dojeniu b ije  nogam i, albo n ie puszcza m leka , co dowodzi, żo 
krowa doznaje niemiłego uczucia.

3. Jeżeli krowa jest chora, albo wymię owrzodzieje, wtedy dojenie ręką  powiększa 
tylko chorobę, a jeże li się je j nie doi, to trac i mleko.

Nader prędkie rozpowszechnienie tego przyrządu i niezliczone świadectwa gospo­
darzy wiejskich, używających tego przyrządu, są ju ż  dostateczną rękojm ia skuteczności.

Przyrząd ten jest zrobiony z najlepszego srebra i kosztuje fi. 5 , dawniej fi. 6.50 
z dokładnym opisem.

Jedynie na  głównym  składzie ma
-A-. Friedmann, Wiedeń, Praterstrasse, 26.

P r z e s t r o g a .  Ponieważ przyrząd ten  w yrabiają także niepowołani przekupnie 
z nieszlachetnego kruszcu, k tó ry  szkodzi krowie, dla t e g o P .  T. publiczność dia ich w ła­
snego dobra nadmienia się, że prawdziwie am erykańskie przyrządy wyrabiane z najlepsze­
go srebra dostać m ożna tylko n a  składzie w Wiedniu, P raterstrasse, 26, i mogę dla wiel­
kiego odbytu zniżyć cenę dojn ika z fl. 6.50 na  fl. 5.
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Zabawki i gry towarzyskie.
Uwzględnia się przy tem każde dziecię, młodsze i starsze, bogate i ubogie, nie masz w W ie­

dniu drugiego h and lu , w którym  sprzedawano towary w bardziej urozmaiconym wyborze i po cenach 
tak  dostępnych. Rozmaite interesujące gry pouczające dla młodzieży szkolnej1, jako  też ogromny wy­
bór nowych zajm ujących gier towarzyskich dla dzieci wszelkich lat itd. itd.
   ' ....................................  - - - - - - -  (356! 3-12).Przepysznie wystrojone lalki 1 sztuka cent. 

30, 50, 80 złr. 1, 2, 3, 4.
L alk i nie ubrane 1 sztuka 10, 20, 30, 40, 

50, 80 cent. 1, 2 złr.
■Sifc Mechaniczne lalki biegające i głos w ydają­

ce, poruszające głową, rękam i i nogami 1 szt. 
70, 90 cent. z łr . 1.20.

Gry w lotto i tombolę po cent. 20, 30, 50, 80.
Młot i dzwonek cnt. 10, 20, 30.
Domino cent. 20, 30, 50, 80.
Piękne szachy z figurami złr. 1 .30, 1 .50 , 2.
Kręgle cent. 10, 20, 40, 60, 80.
Gry cierpliwości cent. 20, 30, 40, 60, 80 złr. 1.
Pudełka z budowlami ct. 20, 40, 60, 80 zł. 1 ,1 .5 0  3.
Gry kubus ct. 30, 60, 70, 90 złr. 1 .20, 2.
Pudełka do roboty ct. 60, 80 złr. 1, 1 .50, 2.
Fortepianiki po złr. 1 .50, 2, 3, 4.

Kofty; trąby, bębny, skrzypki, gitary, melo- 
dium, kobzy, harm onijki, dzwonki i inne instru- 
m enta bardzo tanio.

gMjfr- Zabawki dla niem owląt z drzewa i kauczu­
ku cent. 15, 25, 30, 50.

Rozmaite zw ierzęta ze skóry cent. 5, 10, 20, 
do złr. 1.

Zwierzęta zupełnie naturalnie odrobione ct. 
50, złr. 1 do 2.

Inne zabawki w 1060 sztuk do wyboru ct. 
10 do złr. 4.

Gry towarzyskie od ct. 30, 50 do złr. 2.
Najnowsze książki z obrazkami dla dziewcząt z 

tekstem  i bez tegoż 1 sztuka ct. 10, 15, 25, 45 
65, 80 złr. 1.

Bez żadnego nauczania, dzieci zabawiając się mo­
gą nauczyć się czytać za pomocą nowych pu­
dełek do czytania z obrazkami 1 sztuka 1 złr.

Zabawiając m ożna dzieci nauczyć rozmaitych ro­
bót ręcznych za pomocą nowych szkółek robo­
czych, 1 sztuka ct. 80, złr. 1 .20, 2, 3.

Globusy sztuka ct. 50, 80 złr. 1, 1.50, 2.
Stetfc L aterna magica, zwana latarn ią  czarnoksięz- 

ką, najprzyjem niejsza rozrywka dla młodych i 
starych 1 sztuka z 12 obrazkami, ct, 65, 80 — 
złr. 1 .50, 2, 3, 4 do 5.

SlteSfr- 1 m aty gazowy instrum ent szklany zwany 
cudownym ptakiem , za pomocą którego do złu­
dzenia m ożna naśladować śpiew każdego ptaka, 
ta  wielce zajm ująca zabawka kosztuje tylko 
25 cent.

Angielskie pudełka z narzędziam i, napełnio­
ne wszystkiemi narzędziam i w domu używane- 
m i; 1 pudełko złr. 1, 1 .50, 2 ,2 .5 0 , 3 ,4 , takież 
same dla dzieci ct. 25, 35, 60, 80 złr. 1.

- Doskonałe froeblowskie gry dla sam oistne­
go zajęcia w wielkim wyborze, dla chłopców i 
dziewcząt wszelkiego wieku 1 gra ct. 80, złr. 
1.50, 2.‘50, 3, 3 .50 .

D rukarnie kom pletne z alfabetami i narzę­
dziami dla dorosłych dzieci ct. 85, złr. 1 .20 , 
1 .80, 2 .50 , 3, 4 do 5.

Stefo, P iękna książeczka do znaczenia i wyszywa­
nia z 30 nowemi wzorami za 5 ct.

Inne pouczające gry w wielkim wyborze.
Kozmaite zabawki w pudełkach spakowane w 100 

rozlicznych rodzajach do wyboru, dla dziewcząt 
i chłopców za sztukę 10 ,20,40, 60 ct. złr. 1 ,2. 

Zdumienie i rozrywkę
sprawiaja nowe salonowe ognie sztuczne, nie wy­

dające żadnego przykrego zapachu, w bardzo u- 
rozmaiconym wyborze, sztuka 3, 5, 8, 10, 15 ct.

W&, Piecyki, kuchenki, stajenki, sklepy, pokoje, 
salony, wszystko zaopatrzone w sprzęty lub 
bez nich.

Dziecinne tea tra  35, 60 ct. 1 .20  złr.

80.
Skarbonki 10, 20, 30 cnt.
Gra metamorfoz ct. 20, 4 , 60,
Ruletka ct. 35, 50, 80 złr. 1.
Myszki z przyrządem do biegania ct. 60.
Kolej żelazna z pociągiem ztr: 1.50, 2, 2,80. 
Dziecinne zegarki bijące et. 35.
Inne gatunki ct. 10, 15, 20, 30, 40.

Pistolety, karabiny i broń strzelająca 1' sżt. 
ct. 20, 40, 80, złr. 1, 1 .30 , 1 .50.

Szable blaszane ct. 20, 30, 40, stalowe ct. 
90 złr. 1.30.

W ielki wybór zabawek m agnetycznych pły­
wających w wodzie, w kierunku m agnesu 1 pu­
dełko ct. 15, 20, 30, 50, 80.

Serwisy porcelanowe do kawy, herbaty i je ­
dzenia, według wielkości ct. 60, 80, złr. 1, 1.50 
2, 2 .50.
£&_. Bardzo interesujące i zabawne dla każdego 
wieku są nowo całkiem urządzone skrzynki cza­
rodziejskie. Je s t zwłaszcza jed n a  śliczna kaset­
ka z rozmaitemi nader skomplikowanemi czaro- 
dziejskiemi przyrządam i; a  wszystko z dokła- 
dnem wyjaśnieniem , tak , że każdy ze wszelką 
łatwością wykonywać może najpiękniejsze cza­
rodziejskie sztuki a  la profesor Bosco. 1 kaset­
ka, stosownie do ilości aparatów  złr. 1 .4 0 ,1 .8 0  
2.30, 2 .80, 3 .50.

Ziemia i je j m ieszkańcy, zabawka bardzo 
zalecająca się dla dzieci ju ż  dobrze pojm ują­
cych; jestto  pudełko zawierające dokładnie we­
dług prawideł, odrobiony globus tudzież wszyst­
kich mieszkańców św iata w ich narodowych u 
biorach, kolorowanych; pod każdym  nazwisko 
w 3 językach, kosztuje tylko ct. 35.

Zwierzęta skórą pokryte, bardzo trw ałe, 1 
sztuka ct. 30, 50, 80, złr. 1, 1 .50, 2.

Rozmaito zwierzęta z naturalnym  głosem 
ct. 50, 80, złr. 1, 1 .80 , 1 .50, 2, 2.50. 
gfl, Z blachy bardzo trwało wyrobione i pięknie 
pomalowane powozy, kabryolety, kocze, nakry, 
komfortable i inne pojazdy, wszystkie z końm i 
ct. 30, 50, złr. 1, 1 .50.

W iedeńska kolej żelazną konna, koleje że­
lazne i statki po ct. 50, 80, złr. 1, 1.50.

Fotograf, wesoła gra, przy którćj rzeczy w ij  
ste portrety wykonywać m ożna 1 sztuka z wy­
jaśnieniem  ct. 20, 40.

Przybory do pisania i rysunku. — Każde 
dziecko bez wszelkich wiadomości przedwstęp­
nych może prędko nauczyć się pisać i rysować. 
Jeden przybor oddzielnie dla każdego przed­
miotu ct. 40, 60, 80.

Gra rycerska ct. 50, 80.
Gra wyścigowa ct. 90, złr. 1 .30 .
Gra zapytań i odpowiedzi bardzo komicz. ct. 10. 
Najnowsze pistolety wiatrówki ct. 20, 30, 70. 
Karabiny odtylcowe ct. 40, 80, złr. 1.20.
Szable blaszane ct. 20, stalowe ct. 80, złr. 1.

Mały wojownik. Kom pletne bardzo piekne 
uzbrojenie składające się z 1 szabli, z pochwy,
1 karabinu z bagnetem, 1 ładownicy, 1 czaka, 
wszystko razem złr. 1.20, w najlepszym  gatun­
ku złr. 2 .50, 3 .50.

Najnowsze wesołe zabawki. 1 półapka na 
dziewczyny 5 ct. Kogo świerzbi ten niech sie 
podrapie, 1 sztuka, drapacZki po grzbiecie ze 
źwierciadłem ct. 20.

Nowa zabawka Csinelle, z m echanika, b a r­
dzo upodobana przez małe dzieci 1 szt. średniój 
wielkości ct. 25, 45; większy gatunek  ct. 65.

Zabawne cygarniczki przedstawiające szewca 
przy roboczym stole, który gdy sic z cygarnicz­
ki pali, porusza rękam i i nogami 1 szt. 60 ct.

jMEsLly _ czarnolssiężnils:.
Zapomocą poniższych przyrządów czarnoksięskich m ożna pojedyncze osoby, lub nawet całe 

towarzystwa zabawić w sposób nadzwyczaj zajm ujący. Przyrządy te _są w tak żdam iewajay sposób 
skombinowane, że tylko posiadacz ich jes t w stanie ogtądać rozmaite sztuki za pomocą ich wyko­
nywane; osoba niewtajem niczona może całe godziny nad niemi łam ać sobie głowę nie doszedłszy do 
żadnych rezultatów . — Do wszystkich aparatów  d o ł c z a  sie wyjaśnienie.
W ysadzić place przez każdy kapelusz. 1 szt. et. 35.
Zniknięcie monety, ct. 25
Czarodziejski młot. Za każem  udrzeniem znika 

jeden przedmiot 70 ct.
Kieszonkowe krzesiwo: kto je  otworzy otrzyma 

dukata, 45 ct.
2 K ubki; w jeden  wkładam  cośkolwiek, gdzie to 

stę znajduje? 80. ct.
Kłopotliwy nosigrósz, zawsze pełen pieniędzy i zaw­

sze próżny 20 ct.
Ja jko  Kolum ba, kto je  postawi? 85 ct.
Gra karciana. Gdzie karta  ma się ukazać? 65 ct.
Tańcujące karty  40 ct.
Jedna lia rta , a  jednak  nik t j ś j  nie zna 40 -ct. 

zarodziejska butelka nie wyczerpane źródło, z 
którego sześć gatunków napoju nalać m ożna,
1 sztuka 3 złr. 5(1 ct.

Moździerz czarowniczy, w którym  wszystko tłuc 
i niszczyć można np. zegarki, szkło iid. złr 2.50 
Up* Je s t jeszcze wiele innych przyźądów, lecz te

Czarodziejskie kości, padające na komende 50 ct. 
Takież same podwójne złr. 1.30 
Pudełko eskamotera, w którem  wszystko znika i 

na  zawołanie wszystko powraca do życia 4 złr 
Magazyn wstążek w ustach 25 ct. t 
Przyrząd rozm nażający zlr. 1.20.
Nauczę karty tańczyć. 50 ct.
Urna z kośćmi, czyli tajemwica odgadywania, 70 ct. 
Czarodzń jsk ie  kule. Sześć wielkich kul można 

zmienić w jedną, 3 złr.
Przyrząd do p isania; ale gdzie atram ent? 50 ct. 
Samobójstwo sztyletem, 20 ct.
Jak i to kolor? Czerwony i zielony, gdy się połączą,

żaden z nich, >0 ct.
Niezniszczony sznur; rozcina się go erzed  publicz­

nością, a jednak  je s t  cały, 65 ct.
Czarodziejski lejek, lub sposób zrobienia niemo- 

żebnego moźebnem, 60 ct.
Skarbonka, ale gdzie pieniądze? 25 ct.

braku miejsca nie mogą być tu  wymienione.
Mnóstwo innych zabawek i gier tow arzyskich, których wszystkich nazwać nie podobno po wy­

żej przytoczonych cenach, wyłącznie i jedynie otrzymać m ożna w składzie niżej podpisanym. Cenniki 
bardzo zajm ujące wydają się bezpłatnie.

Wspaniały Bazar A. Friedmana, Wiedeń, Praterstrasse, 26.
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Nakładem  księgarni
Gubrynowicza i Schm idta we Lwowie

wyjdzie za dni 15
i będzie do nabycia we wszystkich księ- 

' garniach w kraju  i za granica:

lp iln ik a  Tułacza
Legion Polski we Francji

w 1870 — 1871 r. 
dedykowane członkom rady miejskiej 

miasta Stanisławowa  
przez

B ronisław a W ołowskiego.
Cena egzem pl. 1 reński.

(Można także nabyć egzemplarzy wprost 
od autora przesyłając należność pod i- 
mieniem au to ra : Yictorgasse Nr. 1 (W ie­

deń), w W iedniu. (4256 6-6).

Otrzymawszy już wszelkie gatunki

krajow ych i zagranicznych, mam zaszczyt zawia­
domić o tem Szan. Publiczność, źe takow e po naj- 
nm iarkow ańszych cenach

hurtownie i częściowo
sprzedaje. Zeby módz dostarczać Szan. Publiczno 
ćci ciągle świeżych wód, odbieram

co tydzień świeże przesyłki.
Licząc zatem na liczne zamówienia, polecam  się 

z poważaniem

Józef G oldw asser
Stradom w domu p. Deichesa sklep 

(4270 3-6). narożny przy moście.

Sprzedaż bydła bodowego.
W dniu 29 maja r. b. o godz. 11 przedpołudniem odbędzie się 

na arcyksiążęcym folwarku Lipowa 2 mile od stacyi kolejnej Bielsko 
oddalonym” sprzedaż licytacyjna około 20 Sztuk baranÓW ze Stadniny 
czystej rasy angielskiej Southdown.

Stadnina ta pochodzi od lorda Walsingham w Mertonhall i zostaje 
prawie corocznie z tego samego źródła ukompletowaną i odświeżaną.

Równocześnie odbędzie się sprzedaż licytacyjna około 15 Sztuk 
buhajków czystej rasy holenderskiej.

Takowe hodowane są od zwierząt tak pod względem rozpłodu 
jako też i mleczności odznaczających się.

Dyrekcya dóbr galicyjskich Jego ces. i król. W ysokości

Arcyksięcia ALBRECHTA w Żywcu. ^ s-e).

Ajenci i podróżujący za prowizyą.

Fabiyka l a s z p f j c l  rzemieni w Wieflniu,
która  może zadość uczynić wszelkim wymaganiom, poszukuje zdolnych, zręcznych i w prze­
mysłowych kołach znanych ajentów , lub podróżujących za prowizyą, w przemysłowych stro­
nach całój austr.-węgierskićj m onarchii i Rum unii pod korzystnemi w arunkam i. Oferty z od­
wołaniem się n a  osoby wiarygodne i dowody od nich otrzymane, przyjm uje pod znakiem 
JT. 4953 Expedycya anonsów Rudolfa Mosse’go w Wiedniu. (4308 1-4).

OGŁOSZENIE.
W ynajm uje się w W iedniu, z usługą lub bez onej 
całkiem  osobne i umeblowane m ie s z k a n ie  na 
H au t - P arterre , złożone z 4 frontowych pokoi z 
balkonem , kuchni, przedpokoju i pokoiku dla słu­
gi, z piwnicy i strychu, tudzież z całkowitą po­
ścielą nieużywaną, sprzętem  kuchennym , kreden­
sowym i gospodarskim, od 20 M aja do 1 W rze­
śn ia , za cenę siedmset złr. (700 złr.). — W iedeń, 
-Heu-Gasse Ńr. 80 Parterre , drzwi ó naprzeciwko 
B elw ederu. — W iadomość szczegółowa tamże.

(4297 3-6).

CERATY
w wszelkich szerokościach

na
stoły. 

Bortepiana, 
Łomodly etc.

(im itu jące fladry, biały m arm ur i inne desenie)
na metole

z połyskiem i bez połysku.
CERATY

do wykładania podłogi
im itujące 1

posadzkę lub dywan.
PRZEŚCIERADŁA CERATOWE.

ZNACZNY WYBÓR
CERAT

poleca handel

w Krakowie przy uE. Kanonnej, N. 125.

Oprócz tego poleca:

Portland-Cement, 
GIPS,

ASFALT,
Tektury ogniotrwałe

do pokr y cia dachu
Smołowiec węglany, 

Smarowidło belgijskie, 
wodne szkło,

Pasta Kauozultowa
do zapraw iania  podłogi, 

w różnych kolorach t a r t e  w  pokoście.

C e r a t y  a rxa. T j o c d ł o c i  sa teraz bardzo rozpowszechnione tak  w salonach jak  i w zwyczajnych pokojach lub sklepach i biu 
rach, m ają bowiem tę korzyść, iż w godzinie jednćj cała podłoga pokrytą być m oże, a  czyszczenie m okrą ścierką nskuteczm a się, przy zmianie mie-
szkania i cera ta  przeniesioną być może n a  drugie. . 4-07Bf-25'i

Moje ceraty odznaczaja sie m iękkością i trwałością. — Przesyłam  na  żądanie okazy i ceny. # '
Przy łaskawych obsta lunkach , proszę podać szerokość i długość pokoju. — Przesyłki uskutecznia się za za icz ą pocz owa.______________

Obfity i od wielu lat wzięty

Skład Zegarków
W. HEBZA

zegarm istrza w W iedniu, Stephans- 
platz, 6, Aussenseite des Zwettlhofes, 

poleca wielki wybór wszelkich gatunków  dobrze 
regulowanych zegarków z roczną gwarancyą we­

dług cennika.
Zegarek nieuregulow any o 2 złr. tanićj.

Genewskie zegarki k ieszonkow e.
Srebrny cylinder z 4 r u b in a m i . . . -  10— 13 fl.

„ „ z obwódką złotą i spręż. 13— 15 „
„ „ d a m sk i...................................13— 18 „
„ „ z  podwójną k o p . r t ą . . . 16—17 „
„ . z  kryształ, szkłem . . . .  14—17 „
„ anker z 15 rubinam i ..................  16—19 „
„ „ z  srebr. kop. wewnątrz 20—23 „
„ „ z  podwójną k o p e r tą .. .  18—23 „

A r  S „ lepszy 24—28 „
„ „ z  kryształ, s z k łe m   18—25 “
„ zegarek zpodw ójn. kop. dla wojsk. 2g—30 „
,  Cylinder rę m o n to a r ............................ 22—26 „
„ A nker remont, nakręć, z b o k u . . .  28—35 „
„ „ z  podwójną kopertą . . .  36—40 „
„ „ z  kryszt. szk łem   30—36 „
„ anker a rm će-rem o a to irs ..................  38- -45 „

Złoty damski zegarek z 4 i 8. rabinam i 25—30 „
„ „ em aliow any ...............................  30—36 „
„ „ z e  złotą kopertą wewn  35—40 „
„ „ emaliow. z brylantam i . . . .  40—48 „
„ „ z  kryształ, szk łem ...................  32—45 „
„ „ z  podw. kopertą 8 ru b in . . .  40 48 „
„ „ emal. z b ry la n ta m i.................. 50—65 „
„ „ anker z 15 ru b in ..................... 38—44 „
„ „ bardzo elegancki . . . . . . . .  5 —60 „
„ „ z  podwójną k o p e r tą   55— 66 „
„ „ bardzo elegancki 65, 70, 80,

90, 100— 120 „
„ anker z kryształ, sz k łem   45 —75 „
„ dam skie zegarki an krow e „ . 40—48 „
„ „ anker z kryszt. szk łem   45—60 „
„ „ z podwójną k o p e r tą   50—60 „
„ rem ontoirs 70, 80, 90—100 
„ „ z  podw. k o p ...  100, 110, 120—150 „

Remontoary dla myśliw. i d la rzem ieśl­
ników w pakwonowćm okuciu lub
ze złota talm i k o p e r tą ................... 13— 17 „

Srebne łańcuszki po fi. 2.50, 3, 4, 5, 6
7, 1 0 - 1 2  „ 

Złote łańcuszki po fl. 18, 20, 25, 30, 35
40, 50, 60, 70, 80, 90—100 „

Budziki z godzinam i..................................... 7
„ .. same zapalające świecę 9
„ z narządem  do w ystrzału i za­

palania świócy.............................. 14
Paryzkie budzild w eleganckich osłon.

bronzowych..................................  12, 13— 14 „
Przenośne zegary  dla kontrolow ania strażn ik ów .

na 6 staeyj, werk ankrowy w rubinach,
najlepszy w świecie w y r ó b ..................  40— 48 „

Takie same nieprzenośne na  jedną stację 28— „
Francuzkie zegary brązowe eleganckiśj formy, 18, 

20, 22, 25, 30 złr. '
Francuzkie zegary salonowe 28, 30, 40, 50, 60, 

70 do 100 złr.
Pendułow e zegary w łasnej fabryki z  2-letniem  

poręczeniem .
Codziennie do nakręcania  11, 12, 13 złr.
Co 8 dni 17, 18, 19', 20, 22, 23, 24, 25 złr.
Bijący pół i całe godziny 32, 35, 38 złr.
Bijący kwadranse i godziny 50, 55, 60, 65 złr. 
Regulator miesięczny 30, 32, 35, 40 złr.
Za opakowanie pendułowego zegara fl. 1.50—2 fl.

Reparacye uskutecznia się najstaranniój. 
ffjay* Zamówienia z prowincyi za zaliczka poczto­
wą lub za poprzedniem  przesłaniem  należytości, 
uskutecznia się punktualnie. Przedm ioty niepodo- 
bające się , ponatychm iastowem  odesłaniu, wymie­
nia się. Zegarki przyjm uje się w zam ian.

gfBy** Na żądanie, za poprzedniem  nadesłaniem  
gotówki lub za przekazem  pocztowym wysyła się 
zegarki i łańcuszki do wyboru.

Do łask a w eg o  uwzględnienia.
W szystkie moje zegarki są najlepszego gatunku, 

i dla tego słyną w świecie dla nadzwyczajnej ta ­
niości i trwałości. 3838(39-50)

O — 8 — — — — — t
Ces. król. uprzyw. galicyjski akcyjny

BANK HIPOTECZNY
_ w ydaje w e Lw ow ie

§ i przez filje
w Krakowie, Czerniowcach i Tarnopolu

od dnia Igo lutego 1873 r.

A S S Y G N A T Y  K A S O W E
§ 5 procentowe p łatne za  8  dni po wypowiedzeniu

5 72 procentowe pła tne  za  14 dni po wypowiedzeniu _

6 procentowe p ła tne  za 30 dni po wypowiedzeniu l§|
6 7 j procentow e p ła tne  za 60  dni po wypowiedzeniu | |

7 procentowe p ła tne  za  90  dni po wypowiedzeniu. m
Wszystkie Asygnaty Kasowe przed 1 lutego 1873 w obieg 
puszczone oprocentowane będa

od dnia Is* lutego 1873 §
2  o V, procent wyżej z zachowaniem dotychczasowych terminów ^  

^  wypowiedzenia. ^

g  lwów, 20 stycznia 1873. Dyrekcya.

w

i
8
i

i
m
i

i

Gazeta Sądowa Warszawska
wychodzi w Soboty

w  W arszaw ie ul. M iodowa, HNT. lO.
P r z e d p ł a t a  wy n o s i :  

W Austryi: Rocznie guld. w. a. 15, półrocznie guld. w. a. 7 7 2, 
kwartalnie guld. w. a. 33/4.

W PrUSiech: Rocznie talarów 9, półrocznie tal. 4 y 2. (4282 3-?).
„P rzedp ła tę  przyjmuje także  Adm inistracya „Kraju“ .

Wielki skład
rur z żelaza lanego i kutego

tudzież glinianych, jako też rur do spajania
utrzym uje zawsze (4295 3-8).

kontynentalne akcjne Towarzystwo do za­
kładania wodociągów i urządzeń gazowych

(Continental-Aetien-Gesellschaft fiir W asser- u. Gas-Anlagen)

w Berlinie, Prinzenstrasse 71, w wrocła- 
W i U  Altbiisserstrasse 12, w G r a C U  Radetzky Str. 1.
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LOSY MlftSTft KRfliOWfl.
Wp- Główne wygrane złr. w. a. 4 0 .0 0 0 , 3 5 .0 0 0 , 2 0 .0 0 0 , 15.000 itd. "fHi

Najniższa Wygrana złr. 30.
sprzedają:

we Lwowie: O. k. uprzyw. Galicyjski Akcyjny Bank H ipoteczny i filie jego  w  Krakowie, 
Czerniowcach, Tarnopolu i Samborze.

„ Galicyjski Bank Krajowy i filia jego W  Brodach. 4025 (?)
W  Wiedniu: Bank und Wechslergesch&ft der Nieder Oesterreichischen Escom pte Gesellschaft.

Biuro wywiadowcze
przez c. k. Namiestnictwo koncesjonowane w S ta ­
n isław ow ie  L. 40, w R ynku, 2 piętro, um ieszcza: 
Guwernerów, G uw ernantki, Bony, Officyjalistów 
różnego ro d z a ju — a mianowicie: egzaminowanych, 
Leśniczych, Agronomów i t. p. mogących się wy­
kazać najlepszem i świadectwami przez biuro spra- 
wdzonemi, oraz rekomendacyją osób wysoko po ­
łożonych. — Za nastręczenie W  W. Chlebodawcy 
p łacą  dwa procent od płacy rocznej, przez siebie 

przeznaczonój. (4315 1).

FUr Liqueur-Fabnkanten.
D er friihere Compagnon eines der feinsten L i- 

quergesi-hafte einer grossen H auptstadt verkauft 
sammtliche genauen, durch 40 Jah re  veredelten 
und bisher a is  G escbaftsgeheim niss bew ehrten 
Anweisungen zur Bereituug aller Gattungen fein- 
ster holland., franz., bohm., bresl., so wie der vor- 
ziiglichsten bitteren L iqueure, der feinsten weis- 
sen und rothen Punschessenzen, Rum, Arak, Caj, 
Absinth u. s. w. auf kaltem  W ege. (4310 1).

Verzeichniss nebst Preiss, ei zeln und zusam- 
men duch W. H orn in B. Leipa, Bohmen.

Galicyjskie Towarzystwo Parcelacji i Buflowy
podaje do publicznej wiadomości, iż w dobrach sw ych

BESKO
w powiecie Sanockim, przy bitym gościńcu, na linii zatwierdzonej ko­
lei Zagórsko-Grybowskiej położonych, ma następujące f o l w a r k i  do 
sprzedania:

1) Folwark obejmujący 8 8 0  morgów żyznej roli, w yborow ych łąk i 
lasu z pięknym parkiem, domem mieszkalnym o 14 pokojach i licznemi 
budynkami gospodarskiemi w bardzo dobrym stanie.

2) Folwark obejmujący 3 5 0  morgów źyznój roli i w yborow ych łąk 
z budynkami murowanemi w bardzo dobrym stanie i gorzelnią z całym  
aparatem.

3 )  Fol¥/ark rozległy na 166 morgów roli i łąk z tartakiem, fo lu­
szem i młynem.

4) Folwark mający 297  morgów roli i łąk.
Oprócz tego:

5) Do morgowej rozprzedaży 192 morgów żyznej roli i 539 mor. 
w yborow ych łąk.

6) Las mięszany jodłowy i bukowy, mający przestrzeni 2725 m. 
Obszar folw arków stosow nie do um owy z nabywcami może być

pow iększony lub zmniejszony, a nawet całe dobra ryczałtem sprzedane. 
D ogodne warunki w ypłaty, na udzieleniu kredytu oparte zapewniają się 
nabywcy. Las dodanym być może do folwarków częściow o lub w ca­
łości, albo osobno w całości lub częściach sprzedanym.

Szczegółow ego opisu na zapytanie franko udzieli biuro G r a i l l o y J -
s R I e g o  T o w a r z y s t w a  P a r c e l a c y l  
i  B u d o w y  Nr. 19 w K r a k o w i e .  (4 3 0 0 1 -3)

O wpływie

a n a t e r y n o w e j  w o d y  d o  u s t
Dra J. G. Popp’a c. k. nadwornego dentysty w  W iedniu, miasto 

Bognergasse 2,
na organiczne csęści gęby.

1. Osobliwszy jes t wpływ anateryflO W Ć j w ody do u s t  na brzydką, stęgłą i stw ar­
dniała m ateryę, która pod nazwą winnego kam ienia osadza się lub osiadła w znacznej ilo ­
ści naokoło zęba, albowiem przeszkadza na drodze chemicznej twardnieniu tójże m ateryi 
i  rozkłada kwas, właściwy łącznik winnego kam ienia, a nareszcie uwalnia ząb od tego p a ­
sożyta.

Również rozkłada anaterynow a woda do ust wszelki osad na zębach. 3943(1-3)
2. Nader dobrze wpływa anaterynow a woda do ust na  błonę śluzową ust i gęby, 

niszcząc okazujący się niem iłą wonią wielki osad, który zupełnie usuwa.
3. „Anaterynowa woda do u st“ jes t bardzo skuteczną na nerwy zębów, uśm ierzając 

ich rozdrażnienie, które je s t przyczyną często najokropniejszych bólów zębów, i tym sposo­
bem usuw ając ból zębów.

4. Toniczne, b a lsam iczne częśc i sk ła d o w e  w ody anaterynow ój do u s t  ściagają i 
wzm acniają krwionośne naczynia w szczęce, wzmacniają osłabione naczynia zębów i ich 
w łókna, przyw racają im na turalną elastyczność i sprawiają', że zatrzym ują w ich p'rzewodach 
czerwony płyn, potrzebny do żywienia zębów i dziąseł.

5. Toniczne własności „anaterynowej wody do u st“ wzmacniają dziąsła, ściagają je  
spraw iają, źe często ju ż  chwiejące się zęby trzym ają się mocniej.naokoło zeba

MOŻNA NABYĆ:
w K rakow ie u  pp. aptekarzy: W. REDYKA „pod Barankiem ", S IED LEC K IEG O , J . TRATJ- 
CZYNSKIEGO w R ynku głównym pod „Korona", ERNESTA STOCKMARA F lo r SAWI 
CZEW SKIEGO -  dalej u pp. M. DW ORSKIEGO, T. GÓRECKIEGO, J. JAHNA, L . FE IN - 
TUCHA , W ILHELM A FENZA, Rynek Główny, Nr. 49; We Lwowie w apt. dra chemii 
TYTUSA ZARZYCKIEGO, p. MIKOLASZA apt. , p. A. BERLIN ERA apt., p. EH R EN - 
BERGERA aptek., p. Fr. KLEINA wdowy, p. Bonif. ST IL LE R A , p. Z. RUCKERA i p 
J . P IE PE SA  apt. — W B rodach  u p. M. S. FRANCAS kupiec. — W Nowym Sączu  o s’ 
LICHTMANN kupiee. J  '

Adr. 3Plsbt:t: 1 S ^ ó ł ł Ł i
w Nowym-Yorku.

N ajlepsza  k o s ia rk a  w św iecie! Skombinowana jes t 
n iezrów nana! W  Austrji, YVegrzech używają prze­
szło 300 tych kosiarek z zadowoleniem! Świadectw, 
pochwał, orzeczeń znawców i poleceń m nóstwo!

C e n y :
K o sia rk a  (nowy w z ó r....................................... 350 złr.
Ż n iw ia rk a  z sam o g rah em  i o d k ła d a c z e m .5 0 0  „ 
Skom binow ana k o s ia rk a  i żn iw ia rk a  . . .  .6 0 0  „

Do każdej maszyny darmo części rezerwowe 
i dwa noże.

Główne a jen cy e :
Jó z ef O es te rre ich e r, W iedeń, Akadem iestr. 3. 

Na G alicyę przyjm ują zamówienia:
PP. Krasicki, Kramski i Spł. w e L w ow ie, 

Galicyjski Bank krajow y w e  L w ow ie.
Przed naśladownictwem się ostrzega! Każda 

m aszyna zaopatrzona je s t nasza firma: A drianee  
P la t t  & Comp. P oughkeepsie  N Y .  (4202 16-24).

L08Y MIASTA KRAKOWA
p o  2 5  z ł r .  w .  a .

ja łoteż ze spłata w ratach miesięcznych
4035 (-?)

sprzedaje

M. DWORSKI w Krakowie, Rynek gł S. 14.

<*~HA MALE BATY
kwartalne lub miesięczne

sprzedajem y listy  ratowe n a  pojedyncze losy, jako  też w dowolnie zestawionych grupach i pod
najkorzystniejszej! i warunkam i.

Zaraz po złożeniu pierwszej raty i podczas upłacania gra ka­
żdy jedynie sam na w szystkie wygrane wszelkich losów ,

(4312 1-5). Na najb liższe  c iąg n ien ia  zalecamy szczególniej

W ęgierskie premiowa losy
ciągnienie 15 Maja, głów na wygrana 150,000 złr. 

L o s y  s b  a r o lś -L i 1 8 6 4
ciągnienie 1 Czerwca, głów na wygrana 250,000 złr.

3%  l o s y  t u r e c l Ł i e  n a  4 0 0  SirarLlŁ.
ciągnienie 1 Czerwca, głów na wygrana 300,000 franków.

Oddział ratowy Austryaekiego Przemysłowego Banku
dawniej E S c a . ' W .  F JU r s t a ,  W iedeń Stefansplatz.

W Krakowie reprezentcya: A r o n  ESitooixscSaL'iA'fcsB w Runky.

Austryacki Bank Przemysłowy
dawniej (Dom Bankowy Edwarda Fiirsta)

W i@c3.eziL , Flac S s o a s i e ] p » s » . s a . s l s : A ,  (Stepbaaisplatz 3XT. 1,) 
W K rakow ie reprezen tacya: A r o n  i t i l a e x i B c l i i i t z  w Rynku 

wypuszcza od 6 listopada z. r.

ASSYGNATY KASqWB
po złr. l O O ,  5 0 0 ,  l O O O ,  5 0 0 0  na h%,  5y2X , 6 # ,  6i/2X , za 8-, 14-, 30-, 
60-dmowem wypowiedzeniem. — W obiegu znajdujące się, a nie wypowiedziane as3ygnaty 
kasowe, przynoszą od powyższego dnia większy procent. Procent m ożna odebrać naprzód 
przy wypowiedzeniu, a  zwrot kapitału  może być także przekazany we wszystkich głównych 
m iastach prowincyonalnych Austryi-W egier.

4313(1-8)
H.ad.a Zawiadowoza.

(Przedruków się n ie płaci).

czyli

„ G o r c z y c a  w  a r l £ u s z a c ł i . “
NASYNAPIS M Y

przyjęty przez wszystkie szpitale paryskie, am bulanse, szpitale wojskowe, m arynarkę cesarska
i m arynarkę angielską.

Zachować wszystkie własności proszku gorczycy, otrzym ać z łatw ością 
i w krótkiej chwili stanowczy skutek ja k  najm niejsza ilością lekarstwa, je s t to 
zadanie, k tóre p. Rigollot w najszczęśliwszy i najpraktyczniejszy rozwiązał 
sposób. a . B o u c h a rd a t , (Annuaire de thśrapeu tiąue  1868, pag. 2 04).

D la uniknienia fałszywego papieru, w y m a g a ć -------
należy, aby opatrzony był podpisem właściciela.

Do każdego pudełka dołączoną jes t instrukeya 
w języku  polskim.

n  wynalazcy 26 rue Vieille du Tem pie w P a r y ż u - w  KRAKOW IE w aptece 
p. W ikto ra  R edyka i we wszystkich znaczniejszych aptekach celniejszych m iast E uropy)

W drukarni “Kraju.41 pod zarządem St. Gralichowskiego.


